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Lwów d. 16. lipca. 
(Sprawy bieżące). 

W akcji ugodowej nie ogranicza się 
rząd na Galicji i Czechach, Według donie- 
sień Zukunftu z Lublany, słowieńscy człon: 
kowie Rady państwa, którzy już wrócili do 
domu, zapewniają, że ugoda ze Słowieńcami 
jest zapewnioną. 

Równocześnie rząd Hoheuwarta uprzą- 
tuje ile możności lub paraliżuje nadużycia 
germanizatorskie. Aby zapobiedz choć w czę- 
Ści niesumiepnemu uciskaniu mieszkańców eze- 
skich przez Rady miast- Ołomuńca i Berna 
ma rząd od przyszłego roku szkolnego za- 
prowadzić w tych miastach czeskie szkoły 
ludowe; tudsież przy seminarjach pedagogi- 
cznych zaprowadzić czeskie klasy paralelne, 
skoro samoistnych zakładów o czeskim języ- 
ku wykładowym dla braku obecnego fundu- 
szów założyć jeszcze nie można, Ministerjum 
sprawiedliwości nakazało, aby każdy w oko- 
licach słowieńskich o posadę sądową kompe: 
tujący wykazał się, Że ustnie i pisemnie do- 
skonale włada językiem słowieńskim. W Dal- 
macji namiestnik, jen. Rodicz, w drodzę do 
Czarnogóry wstąpił do Kotarn i przyrzekł, 
że z nowym rokiem szkolnym tamtejsze gi- 
mnazjum uiższe będzie na wyższe, o serbsko- 
kroackim języku wykładowym zamienione. 
Już przed miesiącem cesarz mianował radcą 
przy namiestnietwie p. Daniłę, członka Rady 
państwa i inspektora szkolnego, jednego z 
przywódzców  dalmatyńskich. Biskupeńń w 
Trawie mianował cesarz także krajowca, a 
nie Włocha lub Niemca, 

Nowa Presse, widząc, Że już się Polacy 
nie dadzą centralistom wyprowadzić w pole, 
że rząd na serjo podaje im rękę, że centra- 
liści zostali przez wszystkich dawnych przy- 
jaciół ze wzgardą porżuceni, że i lud nie- 
miecki coraz otwarciej przeciw tej bandzie 
bandytów politycznych występuje — odeszła 
od zmysłów, i pod nap. „Kwestja galicyjska” 
wypałiła artykuł zapamiętały, który autora 
niezawodnie niemało potn nabawił, Za nas wy- 


, bornie nbawił, Powiada ta arcykapłanka ko- 


szerno-teutońskiego prusofilstwa: „Rezolucja 
galicyjska przepadła bez słychu, a to nie z 
winy lub umysłu centrałistów, bo też nie do 
nich należało, troszczyć się o nią lub o odnośny 
wniosek Hohenwarta, jak to mylnie rozgła- 
szano. W Sprawie polskiej mcichło z dość 
szczególnych powodów. Faktem jest, Że sy- 
tuacja europejska nigdy nie była tak nieko- 
rzystnia usposobioną dla eksperymentów pol- 
skich, jak! teraz. Poza nieafuością dr. Smolki 
do Niemiec stoi tło polskie. Wielkie przeo- 
brażenia ostatnie spotęgowały jeszcze. podej- 
rzliwość mocarstw obcych pod względem zwią- 
zko między koncesjami dla Galicji a poko- 
jem Europy. Nowe Niemcy są w samej rzeczy 
wrogiem odbudowania Polski ; nie wolno przy- 
puszczać, iżby Niemcy wahały się w tej sprawie; 
tu są interesa niemieckie zupełnie indenty- 
czne z moskiewskiemi. Każdy krok, którymby 
osuwanńo Lwów z pod bezpośredniego a dziel- 
nego wpływu rządu wiedeńskiego, a mniej 
więcej w ręce jakiego rządu narodowego wy- 
dano, musiałoby budzić podejrzliwość sąSia - 
da niemieckiego, który ma u siebie prowin- 
cję niegdyś polską a dziś niemiecką. Sąsiad 
ten nie może dopuszczać, aby państwo tysią- 
cznemi węzły zuim związane, stało się zbio- 
rowiskiem powracających w austrjackiej wło- 
Biennicy (widać, Że to jakiś żydek pisał; p. 
red. Gaz. Nar.) kolporterów rewolucji. Hr. 
Hohenwart, jakkolwiek nie należy do zwo- 


Kronika Lwowska, 


(„Szlagwórter" u publiczności. — Spo- 
strzeżemia z Jezuickiego ogrodu. — I tutaj 
kwestja gazowa. — Rury gazowe jako ósma 
plaga egipska. — Osgczędzajcie nosy! — 
Panowie z russkiej R idy i ich szczycenie się 
pewnemi historycznemi faktami, — Egza- 
mina dojrzałości i dyrekcje gimnązjalne. — 
Lwów się restauruje.) 

Są wyrazy, streszczające niejako przed- 
miot, rzecz, © którą chodzi, wyrazy te zowią 
się po niemiecku „Szlagwórter*; kupiec lub 
bankier, według takiego wyrazu notuje inte- 
resa w swej podręcznej książeczce, protokoli- 
sta w urzędzie sili się, aby do podania, które 
mu zanotować wypada, zrobić jak najogól- 
niejszy wyraz, a publiczność w tych wyra- 
zach składa treść swych codziennych rozmów. 
Te wyrazy są utrapieniem miejskiej publi- 
czności, jeden taki wyraz bowiem, trapi ją 
nieraz kilka tygodni, a na każdym kroku do- 
latuje on do naszego ucha. Obecnie takim 
wyrazem jest „hr. Gołuchowski”, „lwowski 
uniwersytet", a w niektórych kołach „Kwestja 
gazowa“. Zdaje się przecież, że pora Wieczor- 
na podczas muzyki w Jeznickim ogrodzie 
najmniej jest odpowiednią do polityki, 1 Zaj- 
mowania się nominacją namiestnika, a prze- 
cież miktby mie nwierzył, jak dalece wyraz 
„namiestnik“ ciągle jest na ustach. 

Kiedyś liczyliśmy w Jezuiekim ogrodzie, 
przy ilu też stołach mogą mówić o namie- 
stniku, więc pokazało się, Że na 40 stołów, 
przy 18 słyszeliśmy wyraz „namiestnik“ al- 
bo „Gołuchowski“, przy sześciu stołach mó- 
wiono o uniwersytecie, a przy reszcie dopio- 
ro o finansach lub innych rzeczach. I któż 
może zarzucić naszej publiczności, że się za 
mało zajmuje sprawami publicznemi? Fal- 
szywie by wszakże sądził, ktoby według tych 
„Szłagwórter*, jak je nazwałem, chciał od- 
gadywać rzeczywiste zainteresowanie się pu- 
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lenników przyjaźni Austeji z Niemcami, nie 
może przecie zupełnie ignorować sytuacji eu- 
ropejskiej. Faktem więc jest, że mimo spol- 
szczenia wszechnicy lwowskiej nic nie słychać 
już o rezolucji galicyjskiej. 

„Ale i pominąwszy ogólną sytuację po- 
lityczną, to występują w Galicji symptomata, 
które i najzapaleńszego do ugód męża stanu 
muszą powstrzymywać. Z zniesieniem języka 
niemieckiego w wyższych szkołach przepadła 
kultura polska i ruska, i nastąpi waśń mię- 
dzy temi dwoma szczepami, które się w kul- 
turze niemieckiej jednoczyły. Rusinów, poło- 
wę ludności, wydano Polakom na pastwę; 
es wird den Ruthenen der brutale, kultur- 
lose polnische Eninationalisirungsewang ge. 
boten. Ale już się rozlega jęk boleści z piersi 
Rusinów, który wnet obije się o uszy minister 
stwa in Form einer rulhenischen Massćnpe- 
tition. Wer wird es den von den polnischen 
Schlachzitzeń gepeinigten Bauern verargen, 
wenn sie nicht wieder dieser „polnischen 
Bridertichkeit erbarmungslos uberantwortet 
werden wollen? (Jak żydowskiego tańcu nie- 
podobna przetłumaczyć na język -choreogra- 
ficzny, tak niepodobna tej koszernej pruso- 
fiłszczyzny przetłumaczyć na polskie: pr. r. 
G. N.) 


„W obecnej chwili nie masz kwestji ga- 
licyjskiej: w Austrji, a względy wewnętrzne 
i zewnętrzne każdemu austrjackiemu mężowi 
stanu zabraniają kwestję galicyjską stwo- 
rzyć.” 

I jakiż sens tego artykułu w połącze- 
niu z faktami? Oto ten, że centraliści zban- 
krutowali i dziś aż do takich niedorzecznych 
manewrów się uciekają. 

Dzisiaj starają się wejść w dobrą komi- 
tywę z robotnikami we Wiedniu j: Gracu. 
Nastawiają im różne łapki, przyrzekają w 
sejmach i Radzie państwa osobną kurję ro- 
botniczą. Tymczasem socjaliści nikim tak 
mie pogardzają jak właśnie liberałami ko- 
szerno-teutońskimi. 

Pokrok oswiadcza, że modus vivendi 
„między Niemcami a Czechami musi być i bę- 
dzie teraz wynaleziony, choćby przy pomocy 
innych jak dzisiaj menerów niemieckich. 

Dnia 12. bm. odwidzał cesarzewicz szko- 
ły, akademie, muzeum i teatr czeski, tudzież 
milicję w Pradze, wszędzie, mianowicie przez 
Czechów, z uniesieniem przyjmowany. 


Nasze obecne położenie. 


I. 


Skończyła się sesja Rady państwa i 
kończy się sesja wspólnych delegacji. Czas 
więc jest rozpatrzyć tak położenie obe- 
cne, jak i cżynności naszej delegacji. 

Wysłanie z sejmu naszego delegacji, 
złożonej z większości, przeciwnej centra- 
listom i centralistycznemu ministerstwu, 
było początkiem nowego zwrotu w poli- 
tyce kraju naszego wobec państwa. Trzeba 
przyznać wyborcom lwowskim , iż oni 
pierwsi zrezumieli, na jak błędne drogi 
dacowadziła kraj polityka dawniejszej 

olegacji, i wyborami lwowskiomi dali 
pierwst impuls sejmowi do tego nowego 
bliczności.— bynajeją pam 
iczności — bynajwmniej, mówi si i 

i g , ę o namie- 
stniku, albowiem o deszcza i gorącu naprze- 
mian mówić się już znudziło dlatego, Że w 
tym przedmiocie można powiedzieć kilka o- 
gólników, zrobić mądrą minę, Powiedzieć, że 
się słyszało coś „z bardzo poważnego źró- 
dła", dlatego wreszcie, że wszyscy o tem mó- 
wią. Temat do rozmowy w miejskiej publi- 
czności jest tak zaraźliwy, jak ziewanie, je- 
den coś powie, drugi i trzeci powtórzy, a 
setny podaje dalej wiadomość, z tą samą e- 
nergią, jak pierwszy, co ją w Świat puścił. 

Kwestja gazowa to także w nowszych 
czasach we wszystkich prawie większych 
miastach powtarzająca sę choroba. Snadź, 
że dobry kontrakt napisać, musi być bardzo 
trudną rzeczą, Skoro niema prawie miasta, 
któreby ze swem towarzystwem gazowem nie 
miało procesów, 8 C0 wała dol zalargów, 
którcby zatem w ia jA di. i! opi- 
sać potrafiło, Gdybyśmy pisat Kontrakt z to- 

m, tobyśmy koniecznie 
warzystwem gazowe, s«emby było z 
ustanowili jakiś punkt, w którymoy oy'0 za- 
) two robiło mocniej- 
warowane, aby towarzystw 
Í ace tak częstemu 
sze rury gazowe, nieulegające , tuż BrA- 
zepsuciu. Na ulicy MajerOwskie] Pa Loch 
wie ze trzy albo ze cztery razy W y! całei 
kopano głębokie doły wzdłuż prawie A 
ulicy, aby naprawiać rury, z których BRZ % 
tywał. Pominąwszy już przeszkody WC. 
dzeniu i jeźdżeniu podczas takich OperaCyJ: 
to nieprzyjemna woń ułatującego gazu W t8- 
kich razach, tak może dokuczyć, że W Wie- 
dniu nazwano tych robotników, co naprawiają 
gazowe rury, „ósmą plagą egipską“. DOSYĆ 
mamy do znoszenia nieprzyjemnych wyzie” 
wów; jeżeli nam gaz pod tym względem woj- 
nę wypowie, to trzeba będzie urządzić chyba 
emigrację nosów. Biedne nosy, nie miałyby 
nawet zakątka w Europie, gdzieby je dobrze 
przyjęto, bo cały Świat rządowy boi się te- 


raz emigrantów, nawet w tak niewinnej po” 


staci. 1 

W obronie więc naszych nosów prosimy 
o močne gazowe rury, a wiadomo, Że niema 
na świecie — osobliwie w Życiu konstytu- 
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zwrotu. Wystąpienie z Rady państwa de- 
legacji naszej sprowadziło upadek minister- 
stwa centralistycznego, i wywołało i zwrot 
w. polityce wewnętrznej Austrji. 

Powoli jednak rozwijał się ten zwrot 
nowy. Tej powolności jedną z głównych 
przyczyn była nieudolność ministerstwa 
Potockiego, fałszywe kroki tego minister- 
stwa wobec Niemców i Czechów, z jednej 
strony podniesienie kwestji bezpośrednich 
wyborów, aby pozyskać Niemców, z drugiej 
strony w różowych nadziejach rozpoczęte 
rokowania z Czechami, urzędowe, jawne , 
głośne, przez Potockiego W Pradze , bez 
poprzedniego porozumienia się Z prze- 
wódzcami stronnictw czeskich  przynaj- 
mniej w głównych punktach. Niemcy nie 
wierzyli ministerstwu, rokującemn z Cze- 
chami, a Qzesi nie wierzyli ministerstwu, 
biorącemu kwestję bezpośrednich wyborów 
w swój program. Ministerstwo po 9 mie- 
sięcy płonnych, bezsilnych usiłowań ustą- 
pić musiało, nie mogąc nawet. wnieść 
sprawy galicyjskiej do Rady państwa , 
gdyż namyśliło się i było gotowe do tego 
kroku dopiero wtedy, gdy już w sferach 
korony zdecydowano się na zmianę mini- 
sterstwa. ` "ZR 

Następne ministerstwo Hohenwarta 
korzystało z doświadczeń smutnych po- 
przedniego. 4 góry było ‘przekonane , że 
nic przeprowadzić nie zdoła, dopokąd nie 
rozbije , nie zdyskredytuje falangi wię- 
kszości centralistycznej w Radzie państwa. 
Z góry postanowiło nie ubiegać się o fawo- 
ry centralistów, lecz oprzeć się o mniej- 
szość anti-centralistyczną. 

Lecz aby to ostatnie mogło było 
ministerstwo uczynić, potrzeba, my było 
pozyskać tę mniejszość , a głównia dele- 
gację polską, jako najsilniejszą frakcję 
mniejszości, | 

Wiedziała o tem dobrze delegacja , 
a jednak nie wyzyskała tej sytuacji na- 
leżycję. Rokowania między delegacją a 
ministerstwem "w sprawie przedłożenia 
rządowego €o do Galicji są najlepszym 
tego dowodem. Niby stanęła ugoda mie- 
dzy ministrem a delegacją, a niby nie 
stanęła. Delegacja nie głosowała nawet 
nad kwestją zamierzonego wniosku rządo- 
wego, czy przyjąć propozycję czy nie. 
Miała wnieść rezolncję sejmową do Rady 
państwa, zapowiedziała wniesienie katego- 
rycznie, a jednak nie wniosła, W końcu 
gdy dr. Czerkawski postawił tę kwestję 
stanowczo w kole, Za jego wnioskiem 
wniesienia rezolucji było tylko 9 głosów. 
Inni byli zdania, aby przy rozprawach w 
podkomitecie, w Wydziale konstytncyjnym 
i w pełnej Izbie stewiać szereg poprawek 
do wniosku rządowego, któreby wraz z 
wnioskiem rządowym stanowiły całość re- 
zolucji sejmowej. Lecz gdy nie przyszło 


uformowany nos. Jakby się np, taki instru- 
ment zdał pp. przywódzcom tutejszej Rady 
russkiej! Patrząc na ich nosy, zdawałoby 
się, że te okazałe egzemplarze lepiej potrafią 
pojmować przyszłe , konstelacje polityczne, 
tymczasem podziękowanie dla pp. Auersperga 
i Krausa, bynajmniej o tem nie świadczy. 
Jak można ze zwiędłych .albo uschniętych 
liści chcieć zrobić sobie wieniec wawrzyno- 
wy. Taki wieniec prędko się pokruszy. 

„Ci panowie zresztą dziękując nawet wy- 
służonemu biurokracie za podniesienie ich 
patrjotyzmu austrjackiego w r. 1846,  dzię- 
kując za przypomnienie bardzo czarnego fa- 
ktu — jeszcze mówią nieprawdę, jeszcze się 
tylko podszywają pod Szelę i tarnowskich 
chłopów, boć przecie w r. 1846 Ruś na czele 
nie stała, Rusini więc nie bardzo będą 
wdzięczni szanownym panom z russkiej Rady, 
że zamiast wyszukiwać w swych: dziejach 
asne i piękne fakty, i niemi błyszczeć, robią 
się współwinnymi faktów opłakanych,  czar- 
nych, którym Ruś nic nie winna, , 

. To się nazywa zgrabność w polityce! to 
SIĘ nazywa nie być zaślepionym i mie mieć 
ielma na oczach! Kto się 1az puści na 
kręle drogi, sam nie wie gdzie zajdzie. 

„ Lecz mniejsza o tych panów — zwróćmy 
się gdziejndziej. 

_ Ubiegły tydzień był to czas egzaminów 
dojrzałości, początku wakacji, Dla jednych 
jest to czas rzeczywistej przyjemuości, dla 
drugich co najmniej czasem miłych wspo- 
mnień. Pora ta ma swoje znaki, swoje ce- 
chy, — młodzież, co wczoraj pokornie do 
szkoły szła z książkami, dzisiaj butnie wy- 
wija laseczką — snadź zdała maturę, radość 
maluje się na twarzy, z oka tryska pełno 
planów, projektów, Śmiałych — takich, co 
nie napotkały jeszcze na żadne, trudności, 
nie spotkały się z żadnemi skopułami. 

Kilka razy spotkaliśmy się z życzeniem, 
aby tutejsze dzienniki podawały klasyfikacje 
uczniów gimnazjalnych, podobnie „jak się to 
dzieje w Krakowie, gdzie Czas corocznie za- 


(do rozpraw nad wnioskiem rządowym na- 


cyjnem — cenniejszego artykułu, nad dobrze 


| czności, Lwów, jak możę 


mieszcza listę klasyfikacyjną, uczniów tamtej- | 


wat w podkómitecie 1 w Wydżiale ; więc 
i do stawiania poprawek" nie przyszło. 
Niewniesienie rezoliicji było wielkim 
błędem ze strony delegacji. Nie znającym 
bliżej stdnu rzeczy, sytuacja tak się przed- 
wia, że delegacja zadowolniła się wnio- 
skiem rządowym, a więc od rezólucji sēj- 
mowej odstąpiła, i już na podstawie wnio- 
sku rządowego stanęła w Izbie w obro- 
nie ministerstwa, 7 . 
Obrona ministerstwa anti - centrali- 
styczuego przeciw centratistom, pragną, . 
cym to ministerstwo obalić, była kome 
cznością dla naszój delegacji. Ale i ko- 
niecznością było dla ministerstwa w jak 
najlepszej zgodzie być 2 delegacją , čho- 
ciażby ta dplggacja wiosła reżoluwię, do 
Rady państwa. Ą nawet widząc tę ko: 
nieczność, niektórzy ministrowie, miano; 
wicie: dr. (flo, kaiagoryeznie delóża- 
tom naszymi oświadczył, iż wcale nic nie 
ma ministerstwo przeciw wniesieniu rezo- 


z PE P A 
autonomię, niż zakreślona była waidskiem 


rządowym. * ' 
Co spówółlowąło ttelegację do pofnię- 


cia zapowiedzianęgo wniesiogią reżolucji, 


a.do powzięcia zamiaru zastąpienia jej 
poprawkami 9 Obo, pan minister Gzechol- 


ski nie życzył sobie wniesienia, aby Miemey - 


nie brali tego ztóku za objaw a zycji 
przeciw alina A ai 
wniejsi dr. Zipmpiatkonskiago stali siq, ma- 
melukami dr. Głrpehtlskiegh i jak najgor- 
liwiej popierali myśl jego. (i to paaowie 
wraż z garstiią znanych panów konierwac 


tystów w dológneji, stanowili ową wig- 


kszość, która odrzuciła wniosek. dr. Ozer- 
kawskiego. 
Uchwała ta tem więc stała się mie 


„Otóż obowiązkiem teraz. pierwszym 
będzie i delegatów, i sejmu, i kraju, zama- 
nifestować, iż od rezolucji sejmowej "nie 
odstępujemy, że wnioskiem rządowym co 
do Galicji kraj się nie zadawalnia, ale 
przy pierwotnej uchwale sejmowej stoi. 
Wprawdzie zarzdcićby można, iż te- 
raz już nie potrzeba ponowienia rezolucji 
sejmowej lub zamanifestowania, iż kraj od 
niej nie odstępuje, skoro sprawa reorgani- 
zacji Austrji weszła na nowe tory, i już 
nie będzie tóraz mowy o odrębnóm sta- 
nowisku Galicji wobec innych krajów ko- 
ronnych, lecz o federacji austrjackiej , że 
więc w tym kierunku sejm i kraj dalej 
postępywać jedynie może. 


szych dwóch gimnazjów. Sądzimy, że m tej 
mierze same dyrękcje gimnazjalne powinny 
poczynić odpowiednie. kroki... W ogóle dy- 
rekcje czynią, za mało, „aby publiczność wie- 
działa o postępach młodzieży. Publiczność 
interesowałaby się osobliwie rezultatami. egza- 
minów dojrzałości, i ogólnemi atatystycznemi 
cyframi, o ilości uczniów i jakości postępów 
któreby jej dawały ogólny obraz ruchu umy- 
słowego i aplikacji młodzieży. 

Publiczność iuteresowałaby się tem, czy 
dużo jest. tej młodzieży, która umie tylko 
być bardzo głośną w pablicznych młqjscach, 
odznaczać się zgrabnie założonemi cwikiera- 
mi, alto cienką trzcinową laseczką, czy prze- 
ciwnie są to tylko hałaśliwe wyjątki? © 
A.pros-pos takiej cwikierowej młodzieży, 
pytano się jednego młodzieńca przy maturze 
z fizyki: A Ą 
— Jakie gatunki szkieł liczymy wedłng 
dzisiejszego stanu optzki. + 
— QĆwikiery, binokle i perspektywy — 
odpowiedział bynajmniej nie  zafrasowany 
uczeń. 
Pewność siebie także coś warta | 
Delegaci za wschodniej. Galicji, po wig- 
kszej części tylko. przejechali przez Lwów, 
nie zatrzymując się tutaj, każdemu bowiem 
spieszno zobaczyć jak stoj pszenica, i Ce, Z 
cj góra ala a © 

MowIĄ mie Najlepiej; parlameptowanie w 
Austrji zaczyna być M of m, nie- 
przerwanym, tak, że wkrótce zaledwie kilka 
tygodni w roku będzie wakacyj, Zresztą po- 
stowie. różnych kategoryj, cały, rok będą sie- 
dzieć w ławkach, a synonię gotowi się Śmiać 
Z Ojców, co „siwi. si; łysi, „«, pomimo to ciągie 
z ławkami mają do czynienia. 

Korzystając. z przerzedzenia się. publi. 
i ręstayruje się, mu, 
tuje, dą "ES We DY RA ZN ch. qmien- 
nej, cokofyie kat "= p yk W potanie- 
Blu pomięszkan jegacze, nie słyc į pra” 
odczodoao pie doczekamy i kaze clo 
budowniczy do kilku domów, którą bu 


ban 


c tę ko- ” 


fortutmą, gdy de nasza mę mogła 
zmanifegiowąć $ piłą TEA". 
dowym, . i ' De 
poprawkami ezolucji 'gejmowej, 


n b . a d 
Przedpłatę i ogłoszenia przyj 
we LWÓW BRR Administraejj „ 
vej“ przy uli owej, pod diczb 
Wi Klięparnia Józefa UBecha w fysku o 
ZU: na cała Francję i a 4 jedynie 
Raczkowim, rue du pentde Lodi Nr. 4. W WIEDNIU: 
„,Haasenstein et Vogle, Neucr: Markt Nr, ij. i A, 
Bapelik, Woladiie, 23. W FRANKFURCIE : nad ME- 
NEM i HAMBURGU: pp. Haazensteia et Vogler. 


OGŁOSZENIA przyjmuja aie za opłata 6 cenlów 
aa FA objętości jednego „wiersza drobnym dru- 
kiem, oprócz opłaty stęplowej 30 ct. za każdorazuwe 
umiępiczekiei 

LISTY REKLAMACYJNE nitepieczentowane nie 
ulegają frankowanin. 


Manuskrypta drobne nie zwracaja sie, lecz by- 
, wają niażetone. 


p: pułkownik 


Na to odpowiemy, najpierw, że nikt 
przewidzieć jeszcze mie može, czy się Te- 
organizacja Austrji w kierunku federacyj- 
nymi powiedzie;. powtóre, nawet” w takim 
razie dla wymiaru autonomii tdla Galicji, 
rezolucja galicyjska powinna * być podsta“ 
wą. Sejm orzec możó , iż nie nie ma 
przeciw fedaraeyjnemu * ustrojowi Austcji, 
skoro tym ustrojem zapewniona ™ będzie 
miała Galicja przynajmniej ten zakres 
autonomiczny, jaki" zakreśla dawniejsza 
rezolticja sejmowa. 


Kilka kwestyj praktycznych. 


IV. 

W $.1. państwowej ustawy wojsko- 
wej:z dnia 5. grudnia 1868 r. ustano- 
wioią jesto zasada, iż: każdy fizycznie 
zdołay © obywatel" austnjacko-węgierskiej 
monarchii, obowiązanym jest do wojsko- 
wej. służby. Jeżeli więc każdy obywatel 
państwa ma być żołnierzem, to logicznie 
wynika ztąd, iż każdy powiniem też być 
przyspegobionym: do spełnienia tego /'0bo- 
wiążka —tj. już w planiewychowania mło- 
dzieży należy uwzględnić tę ogólną zasadę 
przeczoną w $. 1. ustawy wojskowej. W 
teki „taż. sposób!» zrozumieli <dncha nowej 
patawy wożskowej Węgrzy, bo w usta- 
wąbh  amoich, dotyczących: wychowania 
hliczaągo, wyraźnie orzekli, iż cała 
kk młodzież powinna być w krajach 
że ów, Szczepana już wcześnie kwa- 


igkewaną: do służby wojskowej: $. 55. 
linea © mchwałonej w peszteńskim sej- 
mid, m Bankcjonowanej przez monarchę 
| pud. 5. grudnia 1868 r. ustawy 
b sekęłach ludowych postanawia, iż 
„gimnastyka, z” uwzględnieniem "ćwiczeń 
wojakowych” ana być obowiązkowym przed- 


| midżam ww wszystkich węgierskich. szko- 


łach. publicznych, 

| ww klajje sętówne ma moc  obowiązu- 
jaca natawa wojsk, zid. 5. grudnia 1868 
jak w Węgrzech,» więc” to, 'co logicznie 
wynika z ducha tejże mstawy, z. idei za- 
sadniczej,  dó „której zastosowaną jest cała 
nowa organizacja»: siły zbrojnej państwa, 
jest, niemniej logiczaem i w niewęgier- 
skiej połowie państwą:, tj. jeżeli w We- 
grzech wymaga. ustawodawstwo, aby inło- 
dziaż męska: wcześnie była kwalifikowaną 
do. pałnienia obowiązku służby wojskowej, 
to iju nas powinno obowiązywać to samo, 
i unas, powinne być zaprowadzo- 
ne ćwiczenia wojskowe, jako 
przedmiot obowiązkowy we wszy- 
stkich męskich szkołach publicz- 
nych. 

Jakby to było przydało się Francji 
podczas ostatniej wojny, kiedy jej Niemcy 
wybijali i brali w nięwolę jednę armię 
po drugiej,- by» ci młodzi ochotnicy, co 


rowym pociągiem z Krakowa i Poznania z 
początkiem sierpnia, zobaczą przynajmniej, 
że około Pełtwi, o której się tyle mówi i pi- 
sze, rzeczywiście się robi—że to nie dzienni. 
karski wymysł. 


Listy o literaturze i sztuce, 
Przez Juniusa. 


(Dokończenie). 


Przechodzę do innego przedmiotu. Za- 

kreśliłem sobie dziś mówić na drugiem miej- 
scu o równie świeżej powieści T. T. Jeża 
(4. Miłkówskiego) „Ojciec Nikon,“ osnutej 
już pa tle historycznem. 
_,  Czem są M Życia mozoły i boleści po- 
jedynczej chwili wobec potężnego ciosu prze- 
znaczenia, wstrząsającego nagle całą istotą 
duszy i walącego budowę całego Życia, tem 
wydały mi się po przeczytaniu „Ojca Niko- 
na“ owe tak dziś gęste powieści i romanse, 
pełne drażliwych sytuacyj wstrząsających 
równowagę władz umysłowych i gniotących 
nmysł kłamaną siłą swych kolizyj, które 
dlatego właśnie, że są natłoczeniem bez 
umiarkowania wszystkich możebnych $fektów, 
tracą podstawę prawdy, rodząc w umyśle 
rozstrój i poczucie psychicznego fałszu. Po- 
tega. wrażenia maleje tam wobec rozdzierz- 
gołęcia naka na tysiączne Odcieuia i szcze- 
Ed z których każdy ma być asafetydą na 
antazję a właściwie wytwarza w niej tylko 
instynktowy wstręt na widok maniery. 

W powieści Jeża tragiczny obraz upadku 
rodziny odgrywa się w kilku tylko wspa- 


« 


później ściągali się do armii Faidherbe'a 
i Chanzyego przychodzili już z domu ob- 
znajomieni z  musztrą! Pan. minister 
wojny urzędownie oświadczył =w tych 
dniach "na posiedzeniu delegacji- austrjac- 
kiej dla spraw wspólnych, iż może. posta- 
wić 650.000. żołnierza na wypadek wojny, 
lecz jeden nasz sąsiad może na wypadek woj- 
ny w przeciągu 9 dni postawić 1,100.000 
gotowego żołnierza, jak tego faktycznie 
dokonał zeszłego lata, a' drugi ma siłę 
zbrojną, obliczoną na 1,400.000 ludzi. 
Jeżeliby więc boże broń trafiło się któ- 
remu z austrjackich strategów coś podo- 
bnego jak np. Mac-Mahonowi pod: Seda- 
nem — to co wtedy?... Przypuśćmy je- 
dnak nawet, Że znalazłby się w takiej 
trudnej chwili i w Austrji: jaki Gambetta, 
który umiałby w przeciągu kilku tygodni 
tworzyć krociowe armie. Lecz cóż po kro- 
ciach Żołnierzy, gdy zwycięzki nieprzyjaciel 
naciera ostro, ami chwili nie pozostawia- 
jac czasu na wymusztrowanie świeżego 
rekruta ? 
Nauczeni krwawem doświadczeniem 
pod Orleanem, Le Mans, St. Quentin i 
Belfortem  zaprowadzają teraz Francuzi 
w swoich szkołach naukę musztry. Dla 
Austrji byłoby, to zaś może, trochę snie“ 
bezpieczną rzeczą czekać, dokąd i do niej 
nie przemówi ktoś tak wyraźnie jak nie- 
dawno Niemcy do Francji, iż w XIX w. 
nie można żyć spokojnie na świecie, ` je- 


żeli państwo nie ma parę milionów ludzi," 


należycie wykwalifikowanych ma „pastwę 
armat *, 

Więc ze stanowiska prawnego i po- 
litycznego jest zaprowadzenie w szkołach 
nauki ćwiczeń wojskowych jako przediniotu 
obowiązkowego, nietylko potrzebnem ale 
i koniecznem. Nie mniej ważne powody 
przemawiają za tem i ze stanowiska pe- 
dagogicznego. 

Oto w tych dniach właśnie pojawił 
się okólnik pruskiego ministra oświaty, 


nakazujący zaprowadzenie we wszystkich * 


szkołach tamtejszych naukę gimnastyki, 
w którym między innemi pewiedziano, iż 
niezrównaną wytrwałość fizyczną i jędi- 
ność duchową teraźniejszego pokolenia 
Niemców zawdzięczać należy głównie na- 
uce gimnastyki. Ona to wyrobiła, powiada 
hr, Eulenburg, w niemieckim Żołnierza 
zdolność de przetrwania największych wy- 
sileń w marszach i po kilka dni trwają- 


cych bitwach, i przyzwyczaiła go do zą-*' 


chowania zimnej krwi w momentach naj- 
gorętszego niebezpieczeństwa, Te słowa 
najwymowniejsze podobno dają świadectwo, 
jakr to wpływ wywiera nauka gimnastyki 
na ciało i ducha człowieka. 

U nas w zasadzie wszyscy już niby 
uznają potrzebę nauki gimnastyki, ale 
zaledwie parę znaczniejszych miast ma 
odpowiednie zakłady do tego, a bezwąt- 
pienia wiele wody upłynie, zanim gminy 
wiejskie zdecydują się zaprowadzać u siebie 
systematyczną naukę gimnastyki. Nauka 
musztry wojskowej, tj. ćwiczeń szeregami 
i szermierki, zastąpiłaby zaś poniekąd 
gimnastykę, gdzie jej nie ma, a dopełni- 
łaby ją tam, gdzie są już szkoły gimna- 
styczne. Włościanie chętnie przyjęliby tę 
nowość, (zwłaszcza że to nicby nie ko- 
sztowało) bo radziby byli, że jeżeli póź- 
niej wezmą któremn z nich syna do woj- 
ska, już go tam kaprale maltretować na 
musztrach nie będą; a Że studenterja 
iada byłaby temu nowemu. przedmiotowi 


za 


niałych scenach, z których każda jednak po- 
rusza do głębi. Ale wtych kilku rysach za- 
wartą jest cała skala tonów, jakie zdolna 
jest wydobyć ludzka dusza ; zbrodnie t Świe- 
tlane obrazki uczuć przewijają stę obok sie- 
bie tak sztucznie, że zawsze obrazek piękny 
rzuca łagudzący promień na zbroduię, 8 zno: 
wu rys czarny mięsza się do jasnych linij, 
aby rysunek uczynić bardziej naturalnym. 
Kreślenie charakterów dziejowych  świad- 
czy tu zarówno o wniknięcta w ogólną 
naturę ludzką, jak 0 sztuce czytania z 
twarzy, odbitej w  źwierciedłe dziejów. 
Charaktery historyczne księcia Adama 
Krasińskiego i Józefa Puławskiego, twórców 
Barskiej konfederacji, ; są tak zręcznem / uú- 
chwyceniem za połs ich duchowego organi- 
zmu, że trndno żądać bystrzejszego i traf- 
niejszego dopatrzenia wszystkich stron, skła- 
dających się na ich charaktery, ujawnione 
czynami już głośnymi w historji, Jest to 
rzadka bystrość odczytywania najskrytszych 
motywów duszy z kilku rysów, przekazanych 
nieudolnem piórem historjcgrafa. Jeżeli je- 
dnak ci ludzie stałi się przedstawicielami 
myśli konfederacji barskiej, a treść ich cha- 
rakterów tak trafnie została ujętą, tem sa- 
mem i pojęcie ducha onego czasu i samego 
ruchu barskiego jest wierne i prawdziwe. 
Cała ta powieść przeplataną jest dygresjami 
historycznemi, zawierająceni poglądy ory- 
ginalne, i rzucające wiele Światła ną zawi- 
chrzone owe czasy, na mylność ówczesnych 
kierunków, na genetyczne złożenie tego spo- 
łeczeństwa, na zapoznanie tylu prawd, które, 
gdyby znalazły wonczas wiarę, mogły urato- 
wać i chyłącą się Polskę, i wlać nowe życie 
w soki ludzkości. > 

W tych poglądach dziejowych częstokroć 
czuć się daje wielka u Jeża gorycz i właści- 
wa mu a po części zresztą i słuszna animo- 
zja ku pierwiastkowi szlacheckiemu owych 
czasów. Nikt nie mnie zabarwić tak ogni- 
stym kołorytem wiezerunków życia szlache- 
ckiego w owej epoce, jak Jeż; nikt nie za- 
poznaje do tyla, że z tej to ospałej, rozpitej 
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nauki, to zdaje się nie ulega Żadnej” wąt- 
pliwości. 

W wojskowym ordynku mnsi czło- 
wiek nauczyć się najzupełniej. panowąć. 
nad we E RE i m t 
nie muszą poddać sią kierankowi %oli , 
stosującej się dą komendy. Żażee my: 
szkoł degnąć nie śnie mimowelnie, a ko- 
mendą iakażany ruch każdy, musi być 
wykonagy 2 siłą i precyzją. a w takt z 
całym szeregiem. . Przez takie ćwiczenie 
nabierają więc oko, chód i poruszenia rąk 
pewności, a to przyzwyczajenie się do 
baczności na komendę, to systematyczne 
wytężanie uwagi i opanowywanie- poruszeń 
wszystkich muszkułów ciała, wyrabia hart 
woli i energię ducha. Całemu ułożeniu 
człowieka nadaje to pewnego wdzięku. 

Samo przez się rozumie się, iż przy 
zaprowadzaniu nauki. musztry, musiałaby 
być zastosowaną ogólna zasada ustawo- 
dawcza co. do języka  wykładowego w 
szkołach ludowych i średnich. 

Z natury rzeczy. powołauem _ jest 
Towarzystwo pedagogiczne do. powzięcia 
inicjatywy w tym względzie. Rada szkol- 


na, a ewentualnie. sejm krajowy uwzglę- | 


dniłyby, jak: mniemać można, podobnej 
treści rezolucję Towarzystwa pedagogicz- 


negu, a ten sam monarcha, : który udzie- 


lif swej gankcji orzeczeniu ustawodawcze- 
mu, zaprowadzającemu naukę; musztry w 
szkołach węgierskich, nie zechciałby może 
odmówić swego. zatwierdzenia i podobnej 
uchwale. naszego Sejmu. 


. . 
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W. sprawie emigracji. 

Wojsko wersalskie w chwili zajęcia Pa- 
ryża pochwyciło z ulic kilkanaście tysięcy 
osób, które dziś pozostają w różnych więzie- 
niach. „Rząd Thiersa jest w kłopocie co z 
aresztowanymi ucżypić i chętnie chciałby się 
większej części ich pozbywać, bo nie ma 
przeciwko nim dowodu” przestępstwa, * Cu- 
dzęzjemców więc na proste reklamowanie 
koąsulów. wypuszczino na wolność. 

W liczbie aresztowanych jest przeszło 
100 naszych rodaków bez powoda osadzo 
nych w więzieniach, gdy jednak mie mamy 
żadnej zagranicą legalnej reprezentacji, nikt 
więc-o nich pie upomina się, a więc najnię- 
winniej do Nowej Kaledonii lub; w inne -poz 
dobne miejsce mogą być wywiezieni. W ta- 
kim wypadku, sądzimy, że „Towarzystwo 
opieki narodowej* wając sobie powierzoną 
opiekę nad ofiarami klęsk narodowych winno 
wezwać. p. Jydwika. Wołowskiegę „. nagzego 
rodaka, zaaiadającego w Zgromadzęniu naro- 
dogem, aby tenże „w Izbie upomniał się o 
swych współziómków. Profesor Wołówski opid- 
rając się ha żąddnii, które: będzie wyrazem 
życzeń całego kruju naszego, niewątpliwie 
spełni swój obowiązek bronienia : nieszczęśli- 
wych, a wystąpienie jego nie. będzie bez 
rezultatu. 

Przedstawiamy również piece potrzebę 
wystosowania do ministra Grocholskiego pro- 
śby.o zzrządzenie, aby rodakom naszymi jā- 
dącym do kraju na granicach monarchii, au- 
strjackiej przy wjeździe nie robiono Żadnych 
przeszkód, a sądzimy, że rząd, mieniący się 
być liberalnym, nie zechce postępować gorzej, 
jak Prusacy, związani przyjaźnią z Moskwą, 

tórzy jednak pozóstawiają wolny przez ce- 
sarstwo niemieckie przejazd wychodźcom 
naszym. “ 


Korespondencje Gazety „Narodowej. 
Wiedeń d» 13. ża. 
(P): Pan Possinger-Choborski został już 
mianowany « szefem sekcji w ministerstwie 
rolnictwa. Jest to w biurokracji ranga naj- 
wyższa po ministrze. "he 


sá acpinal 


W ostatnim liście moim donósiłem wam. 


w kwestji namiestnikówstwa galicyjskiego, 
że załatwienie jej już dziś wyłącznie od hr. 
Gołuchowskiego zależy. 

st Przezsdwa dni, sprawa ta znacznie pos 
stąpiła. | Hr. Gołuchowski zgodził się w 
zasadzie na przyjęcie namiestnikowstwa 
pod warunkiem: jeżeli do tego nietylko przez 


ministerstwo, ale i przez kafone będzie za-- 


wezwany, Jeżeli -zakres kompetencji jego, 


mianowicie pod wzgłędem wrgahizowania u- 
rzędów znacznie będzie rozszerzonym, A na- 
reszcie, jeżeli minister-rodak będzie fakty- 
cznym reprezentantem Galicjj w radzie ko- 
rony, dopóki ta sprawa w drodze ustawo- 
dawczej nie zostanie załatwiona. 

Za prawdziwość pierwszego i drugiego 
warunku mogę wam ręczyć. Trzeci zaś z0- 
stał mi tak niedokładnie udzielony, że wam 
go podaję cum grano salis. 

Warunki te mają być już przyjęte. 

Mówiono mi wprawdzie i o innych taj- 
nych rokowaniach hr. Gołuchowskiego wobec 
ministerstwa, ale o tyeh wam nie donoszę, 
bo nie przypuszczam, aby hr. Gołuchowski 
był w stanie je przyjąć. Wobec tych faktów 
wszelkie argamentowania przeciwko kandy- 
daturze hr. Gołuchowskiego nie mają już 
żadnego praktycznego celu. Już się stało. A 
jeżeli w Galicji, w której na chwilę zdrzy- 
mała się akcja stronnictw, na nowo pomię- 
dzy niemi zacięta zawre walka, jeżeli ten 
słabiutki pomost pomiędzy nami a rządem, 
nad którym przez pół roku pracowano wspól- 
nie i gorliwie w atomy się rozpryśnie, a 
praca organiczna przynajmniej na rok wstrzy- 
maną będzie, to natęuczas niech p. Grochol. 
ski i bardzo nieliczna część (12 tu) delega- 
tów sami, a to tylko sami w piersi uderzą. 

Dziś i wobec zwołać się mającego sejmu 
galicyjskiego, w którym rozpoczęte do- 
piero przez delegację rokowania z rządem 
decydować się będą, stanie się hr. Gołuchow- 
ski najwydatniejszym reprezentantem rządu 
i zamiarów rządowych co do Galicji. 

A kto stoi za p. Gołuchowskim w kraju? 
Chyba ci, którzy sami bez „silnej ręki* 
kroku zrobić nie potrafią, 


Wiedeń d. 13. lipca. 


Na posiedzeniu wczorajszem delegacji to 
było charakterystycznem , Że prezydent 
Schmerling z większą zaciętością niż umiar- 
kowaniem obstawał przy swych atrybucjach 
prezydenta, gdy się okazała wątpliwość: czy 
głosy wotujących rzetelnie zostały obliczone. 
(Rzecz tę opisaliśmy wczoraj p. r.) 

Na sprawę samą, ani stronniczość prze- 
wodniczącego, a co najmniej jego brak 
taktu, ani namiętność koryfeuszów ` centrali- 
stycznych nie wpłynie. 

Widzimy nawet, że stosunek głosów w 
delegacji przedlitawskiej się zmienił na ko- 
rzyść partji anti-centralistycznej, bo przy 
każdej niemial pozycji i na dzisiejszem posie- 


dzeniu widać było, że cała różnica wynosi 


tylko parę głosów. 

Sprawozdawca jenęralny, dr. Banhans, 
bronił.i dziś przedłożeń wydziału, Pozycje 
3, 18, 19, 20. - (ogólne* wydatki. na- wojsko 
i edóziały wojskowe, prowiant wikt, mun- 
dury, pościel) razem wzięto pod- obrady, 
choć nad każdą rozprawiano z osobna. 

Speojalnym referentem był dr. Rech 
bauer. Ten mowca jest zasadniczym prze- 
ciwnikiem wydatków wojskowych. 

Teraz mu jeszcze zawróciły głowę pru- 
skie zwycięztwa, i stanął anu przed oczyma 
pruski porządek finansowy; więc już niezbi- 
cie jest przekonany, że co się wyda na re- 
organizację wojska, to nie stracone, bo 
gdzieżby się Austrja imogła mierzyć z Niem- 
cami, a nawet tego nie potrzebuje, gdyż po- 
winna zdaniem jego wiecznie trzymać się 
Prus i Niemiec. 

Dr. Czerkawski zabierał głos w imie 
niu tej zjednoczonej części delegacji, która 
w swych zapatrywaniach, gdzie chodzi o 
wzmocnienie siły zbrojnej państwa, zbliża się 
bardziej do żapatrywań węgierskich, jak au- 
strjacko- niemieckich. Proponował on, wy- 
wody swe popierając liczbami i analogicz- 
nemi uchwałami poprzednich delegacyj wspól- 
nych, ażeby na pozycje owe przyzwolić razem 


tens, który Ja ogóle ma 
u różmych pastyj (w wojskowych kwestjach 
często mu się udaje 


55,675,000 zł. (tj. 23,246.000, 
9,900.000 i 7,000.000 złr.) 
Sprawozdawcy Banhansa wniosek nie 
przystawał na wyższą sumę jak na 51,809.000 
zł. Przemawiali potem dr. $molka i Be- 
mel, każdy ze swego stanowiska, nie sta- 
wiająe wuiosków; dopiero jęmerał br. Mer- 
pe de poważągie 


15,529,000, 


) i zbliżyć zdania sobie 
przeciwnej, postawił wniosek, ażeby ryczał- 


towo na wszystkie pozycje przyzwolić 65 


mil. złr. Prezydent zauważał, że trzeba na 
dotyczące rozdziały tę sumę rozłożyć. 

Nim Mertens to uskutecznił, zabrał głos 
powtórnie Rechbauer i bronił swych za- 
patrywań i Niemców iiberalnych w kwestji 
zawikłania Austrjj w wojnę duńską czyli 
szlezwicko holsztyńską. I tu przyzuał Simol- 
ce, Ze zarzut jego był słuszny, ale że ten 
punkt czarny nowoczesnej historji Austrii 
powstał z winy rządu ówczesnego, a nie 
liberalnych Niemców. 

„Schmerling musiał milczkiem pigułkę 
gorzką połknąć, bo on to wespół z Rechber- 
giem inaugurował liberalno -niemiecką poli- 
tykę: nach Ausen. 

To Schmerling wtedy na trybunie wy- 
rzucał Niemcom, Że Oni nie wiedzą, tylko 
on wie, co to ta kwestja Szlezwicko - hol- 
sztyńska, on ją miał w ręku, i teraz wie co 
robi, idąc ręka w rękę z Bismarkiem. 

A teraz siedzi cicho, i od czasu do cza- 
su cenzużuje głosowanie, ale także niezbyt 
mądrze i sprawiedliwie. 

Dziś mu się to samo co wczoraj zda- 
rzyło. Przy jedaej pozycji w wojskowym bu- 
dżłecie, gdzie szło o parę kroć sto tysięcy 
złr., znowu dziwnie obliczył głosy. Warto ten 
rachunek sobie uprzytomnić. 

Konstatuje prezydent, że za przyzwole- 
niem było 27 głosów, a przeciw 28, więc 
wniosek przyzwalający upadł. 

Na to wstaje bar. Giovanelli, i powiada: 
„Wiadomo, że 5 delegatów jest nieobecnych, 
(bo ich wymienić każdy maże, i ci są ka- 
żdemu znani) ponieważ zaś 28 a 27 znaczy 
55, a prezydent jest 56tym, jakżeż do 56 
dodając tych znanych a nieobecnych 5, wy- 
tłumaczyć sobie tę nadwyżkę jednego dele- 
gata, kiedy wszystkich, z obu Izb, jest wszy- 
stkiego tylko 60 a nie 61? 

Odpowiedzi nie było, ale 
wyroczni prezydenta. Mertens podzielił swą 
ryczałtową kwotę na poszczególne pozycje, i 
po przemówieniu jeszcze Sturma, ministra 
wojny i Banhansa, Izba się zgodziła, ustęp 
jeden po drugim przyjmując ż przyznaniem 
sum przez niego proponowanych. Różnica 
między wnioskiem dr. Czerkawskiego a jene- 
rała Mertensa wynosi 600 000 do 700.000 złr. 

Na zakończenie powiem, że przy każdej 
pozycji, nad którą głosowano, wnioskom Czer- 
kawskiego brakowały tylko te same głosy, 
które rozstrzygały przy wotowaniu na rzecz 
wniosków Mertensa, t. j. Mertens, Mercandin 
i ktoś trzeci. «Gablenz: wotował za jednym i 
drugim zawsze. Jutro ekstra-ordinarjum. Jak 
było  umówiono, bronił dr. Czerkawski w 
imieniu prawicy ordinarjum, taksamo z tej 
strony bronić będzie hrabia Fałkenhayn ex- 
traordinarjum. 


Ziótnie polskie. 


Z dzienników moskiewskich dowiaduje- 
my się, iż Moskwa zamierza na serjo forty- 
fikować wiele miejsc w Polsce, zwłaszczą 
miejsc leżących blisko granicy prusko - au- 
strjąckiej. 

Do Czasu piszą z Wołynia : 

Gubernator wołyński Haller usunięty z)- 
stał od urzędu i oddany pod sąd. Przyczy- 
ny tego dowiedzieć się nie można. Mówią 
tylko, że to nastąpiło za” jakieś skradziono 
pieniądze rządowe. Radbym się dowiedział, 
że to jest udział w zniknieniu z banku ki- 
jowskiego kilku milionów rubli, przysłanych 
dawniej przez rząd dła indemnizacjj za zie 
mie oddane włościanom. Wszelka kradzież 
w państwie moskiewskiem jest rzeczą tak 
zwyczajną, aby się temu dziwić nawet można 
było. Słowa bowiem kniazia Dołgorukiego, 
że w państwie moskiewskiem de haut en bas 


i sponiewieranej moralnie szlachty, wyszły 
z ein zg nasze usiłowania narodowe; że 
wśród takich ludzi, którzy, mówiąc dosadnem 
wyrażeniem autora, „zapełniali smrodem pó- 
lityczno -społeczną atmosferę, co byli, jak 
Radziwiłł Panie kochanku, uczciwszy uszy, 
głupcami, lub jak Branicki, co byli łotrami, 
lub jak Czartoryski, co byli* itd., wystrze- 
liły właśnie najzacniejsze charaktery owej 
epoki, właśnie owi Krasińscy, Potoccy i im 
podobni. A ów zarzut nczyniony ks. bisku- 
powi Kamienieckiemu, że wywiesił sztandar 
katolicyzmu, aby w jego imię pobudzić ener- 
gię rządów, wonczas, gdy przygarnąć nale- 
żało prawosławie, rozsiadłe na południowych 
kończyuach Połski, nie całkiem również słu- 
szny, bo katolicyzm przedstawiał naówczas 
przecież pewien interes dla rządów, i różnił 
sobą trzy potęgi rozbiorcze o trzech różnych 
wyzuaniach państwowych, a podniesienie idei 
narodowości do wysokości sztandaru, czy nie 
byłoby krokiem zawczesnym w dniach owych? 
Zarzuca autor ks. Krasińskiemu, że licząc 
się z istniejącym porządkiem rzeczy, nie 
zwracał uwagi na ideały, Świtające jak za- 
rania na horyzoncie ludzkim. Powiada Jeż 
o Krasińskim: „On nie posiadał w duszy 
tej iskierki, co człowieka jasnowidzem czyni, 
nie przeczuwał, że w blizkiej przyszłości 
ideały brzękną w oręż i upomną się o pra- 
wo rzeczywistego bytu.* Ale pomyślałże Jęż, 
czy dobrze w chwiłach, gdy ideały są dopiero 
nieokreślonetni marzeniami, gdy nieujęte je- 
szcze i niezrozumiane w swej istocie, krążą 
w odmęcie nieskrystańizowanych pojęć, opie- 
rać na nich polityczue obliczenie? że czyn 
może być wynikiem dopiero jasnej samowie- 
dzy? a ludy w połowie XVIII. wieku nie 
miały jeszcze poczucia Swej mocy! Przynaj- 
mniej nie u ñas». Mimo jednak nazbyt je- 
dnostronnego pojęcia dziejów tu i owdzie, 
rzadko znaleźć powieść historyczną, gdzieby 
tyle prawd było nagromadzonych, tyłe no- 
wych punktów widzenia, rzuconych na dzieje. 


Jeżeli charaktery ks. Adama Krasińskiego ` 


i Józefa Puławskiego są tam w ich istocie 


dziejowej dobrze ujęte, to znowu postać 
ojca Nikona jest tak jednolitą, posągową 
postacią w swej naturze ogólno - ludzkiej, 
że trudno o wiele podobnych przykładów. 
Postać tę nazwałbym klasyczną w jej rze- 
źbie całej, w tym spokoju i jędrności, sile i 
powadze niby kolumny doryckiej; w tej prze- 
Źroczystej, natchnionej wielką wiarą i wielką 
miłością duszy kąpie się Z roskoszą myśl 
wodzona w tej powieści Jeża ciągle przez 
krwi zapachy, hajdamacczyznę i demoraliza- 
cję szłachecką. ‘Wielce oryginalną jest tam 
również jasna i wdzięczna postać Jerynki 
Dobrzańskiej, której egzaltacja miłośna ku ta- 
jemniczemu lirnikowi, przerodzona w zaśle- 
pienie wiary, objawiająca się w tym mistrzo- 
wsko wplecionym wykrzykniku: „Swięty Ta- 
nasie!* czyni ją mimowiednym, bezwłasno- 
wolnym zbrodniarzem. Ale jakże wybornie 
pomyślaną jest przez autora ekspiacja tej 
zbrodni. Jej miłość ku Tanasowi była zja- 
wiskiem w swej istocie już nienaturalnem, 
rodzajem obłędu duchowego, ona potężniała 
z każdą chwilą już nie w uczucie ale w owo 
zaślepione ubóstwienie; siła tej duszy w tej 
samej mierze wątłała a wszystkie jej pro- 
mienie zbierały się w ognisku egzaltacji, no- 
szącej w sobie wszystkie zarody szaleństwa, 
które objawiło się wreszcie, jako konieczność 
natury, owym chichotem rospaczy na wieść 
o Śmierci ojea, której była sprawczynią. W 
ogóle tragiczne efekta tej powieści są olbrzy- 
miej siły, a malowanie scen rodzajowych z 
tej epoki, jak n. p. obraz zawiązania konfe- 
deracji Barskiej, tak Żywe i ruchliwe jak 
była sama prawda. 

W tej samej powieści pojawia się w ca- 
łej pełni drugi pierwiastek talentu Jeża. Jest 
to ów zarzucany mu tyłokrotnie realizm nie 
zważający na to, że nie wszystkie głosy i 
barwy natury zdolne są dostrojenia w ide- 
alną harinonię piękna. I rzeczywiście. Wpra- 
wdżie genialność tych odtworzeń natury u 
Jeża łagodzi te za ostre linie obraza, bo do- 
skonałością zawsze się człowiek zachwyca, to 
przecież jednak tu i owdzie znajdujemy tu 
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stanęło na , 


le mensonge, de bas.en haut.le vol, nabit 
rają. coraz. bardziej niezaprzeczonej - prawdy- 

ron. Urz. podaje wykaz czynności wy 
kupnej od r. 1861 do 1 (13) czerwca r. b. 
Z tego się pokazuje, że w głównej instytucji 
wykupu w Petersburgu do czerwca r. b. 
otrzymano z gubernij wielkomoskiewskich 
51,698 umów wykupnych, z pomiędzy Któ- 
rych zatwierdzono 48,553; w tej liczbie było 
20.167 zawartych zu zgodą” posiadaczy: ziem- 
skich i włościan, a 28.386 na żądanie posia- 
daczy ziemskich i. iastytucyj kredytowych. 
Z gubernij półnoeno-zachodnich i południowo- 
zachodnich otrzymano 22.482 aktów wyku: 
pnych, z których zatwierdzono 21.130. Ogó- 
4em zatem -główny zarząd otrzymał umów i 
aktów (4.180, z których zatwierdził 69.683. 
W moc tych aktów 6,360.626 włościan za 
zaliczoną im przez rząd sumę 579,807,547 
rubli, 72*/, kop., nabyło 22,162.476 dziesię- 
cin 2,302 sążni kwadratowych gruntu na 
własność. Udział na jelnego włościanina 
przecięciowo przypadający, około 37/, dziesię- 
ciny, wartości 105 rnbli 89 kop.; cena je- 
dnej dziesięciny 32 rubli 19 kop. W grun- 
tach, nabytych przez włościan gubernij za- 
chodnich za pomocą aktów wykupnych udział 
gruntu przecięciowo na jednego przypadają- 
cy, obejmuje 3%, dziesięciny, wartości 64 
rubli 44 kop.; cena przecięciowa jednej dzie- 
sięciny czyni 17 rubli 67 kop. 


/. zagranicy. 


„ W świecie politycznym  posucha wielka, 
mężowie stanu bowiem u wód nżywają wy- 
poczynku. We Francji nawet, gdzie po do. 
znanej klęsce jest niezwykły nawa! pracy, 
mało widzimy ruchu, Dzienniki francuzkie 
przezuwają na swój sposób manifest hr. Cham= 
borda i list Thiersa do papieża, którego wia- 
rogodność jest wreszcie podaną w podejrzenie, 
a stosownie do swych stanowisk jedne cieszą 
się z rozdwojenia legitymistów i z rezultątu 
wyborów, iune, w miarę tego smucą i zasta- 
nawiają się nad skutkami tych wypadków. 
Bieżących wiadomości zaś, mających jakikol- 
wiek interes ogólny, brak zupełny. 

W Zgromadzeniu narodowem postawiony 
został wniosek o zniesieniu gwardji narodo- 
wej. Między wnioskodawcami znajdujemy je- 
nerałów Trochu, Chanzy i Ducrot. 

Przy nowych wyborach w departamencia 
La Manche, gdzie przedtem był obrany ksią- 
żę de Joinville, który przyjął mandat de- 
partamentu Haute-Marne,- orleaniści ponieśli 
porażkę, obrano tam bowiem ponownie nie p. 
Malicorne, kandydata orleanistowskiego, który 
otrzymał tylko 27.290 głosów, ale kandydata 
republikańskiego, Tocqueville, który otrzy- 
mał 37.916 głosów. 

Dzienniki paryzkie podają ciękawą sta- 
tystykę członków komuny. Komuna "liczyła 
719 członków. Między nimi było: 12 dzieani- 
karzy, 4 ludowych nauczycieli, 4 adwokatów, 
3 lekarzy, 2 aptekarzy, 5 malarzy, 2 archi- 
tektów, 2 inżynierów, 6 poświęcających się 
handlowi i urzędników, 1 rzeźbiara, 2 drobnych 
handlarzy, 1 czeladnik od jubilera, 1-wyrzy=" 
nacz (ciseleur),. 1 drukarz, *2-introligatorów, 
2 farblarzy, 6 szewców, 1. kapelusznik,- 5 
mechaników, 1 robotnik. z giserni, 1 fryzjer, 
1 koszykarz, 1 stolarz, 1 kasjer i 3 właści- 
cieli domów. Dziewięciu członków niewiado: 
ma profesja. 

Proces przeciwko Rochefoxtowi odroczo- 
nym został; miał on podobnoś dostać pomię- 
szania zmysłów. 

W Metz, gdzie była dawniej francuzka 
szkoła wojskowa iażynierji i artylerji, Pru- 
sacy obecnie urządzają: swoją szkołę. Reichs- 
Anzeiger mieści odnośne rozporządzenie. 

W Monachium  zagrożono znów * eksko- 
muniką profesorowi, ks. Messmerowi, za wy- 
słuchanie spowiedzi umierającego profesora 
Zengera. W ogóle spór, jaki na polu religij- 
nem toczy się w Bawatji, przybiera coraz 
większe rozmiary, groząc stanowczym roz- 
działem w kościele katolickim. Spór ten nie- 
wątpliwie rozognionym został wystąpieniem - 
ks. Bismarka przeciwko stroanictwu katoli- 
ckiemu. 

O. Hjacynt oświadcza w dziennikach, że 
przystępuje do oświadczenia Dólingera. 


nadto rażące zwroty, myśli i wyrażenia psu- 
jące wdzięk całości. A Jeż jest prawdziwym 
poetą, gdy mu się na chwilę nim zostać po- 
doba. 

Ojciec Nikon więc należeć zawsze bę- 
dzie do pereł naszej literatury powieściowej 
w jej dziale historycznym. Doskunałość kom- 
pozycji i siła natury z niej tryskająca mimo 
pewnej jaskrawości poglądów będą jej nie- 
spożytą wartością, na długie czasy, 

Zakończę list mój dzisiejszy uwagami o 
najnowszej powieści J. I. Kraszewskiego 
„Dzieci wieku*. Kraszewski z lat ostatnich 
nie poznałby własnego oblicza w tym naj- 
nowszym swoim utworze, tak odmienną jest 
jego kompozycja od wszystkich gorączkowych, 
płonących uczuciem i ideą a trawionych sza- 
łem goryczy płodów z lat qstatnich tego pi 
sarzaą. W powieści tej panuje spokój klasy- 
czny, gdyby to nie był spokój zwątpienia, 
płynący z przekonania, że szłachetna namię- 
tność słowa dziś juź zimnych umysłów mie 
wzruszy, chyba jeszcze na chorobę wieku po- 
może taka właśnie na pozór zimna, w grun- 
cie gorąca, satyryczna, aż do nagości rozbie- 
rająca ciało społeczne krytyka obyczajów i 
stosunków towarzyskich. Przedstawia tu au- 
tor w wielokształtnym i wielobarwnym obra 
zie przerażającą chorobę wieku: wygaśnięcie 
stopniowe w duszy ludzkiej wszelkich uczuć; 
cyniczny, wrzekomy rozsądek, rachubę, inte- 
res, trzezwy aż do paradoksu pogląd na 
stosunki Życia, oto są rozkładowe czyn- 
niki dzisiejszego społeczeństwa, które wy- 
ziębiły jego duszę i przyprawiły ją 0 utratę 
wszystkich uszlachetniających a bezintere- 
sownych dążeń. Rzeczywiście strasznie jest 
spoglądać za Kraszewskim na tę przyszłość 
bez ideału, bez serca, rachującą się aż do 
śmieszności. Powieść Kraszewskiego uzinysła- 
wia tę ideę w szeregu obrazów i charakte- 
rów, tchnących najrzetelniejszą prawdą ry- 
sów. Otóż pod względzm charakterystyki o- 
kazał się i tu Kraszewski znawcą gruato- 
wnym duszy ludzkiej; pod względem. jednak 
kompozycji i prowadzenia intrygi, powieść 
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jest znacznie słabszą, szczególnie ku końco- 
wi traci cały układ działanie podnioślejszy 
nastrój; charakterystyka staje się ubogą, 
wiele nici intrygi ostatecznie nierozwiązanych, 
a więc niepotrzebnie zadzierzgniętych. A szko- 
da! bo wiele postaci, jak doktora Myliu sa, 
panay Apolonii, Bogunia, prześlicznie nakre- 
ślonych; gdyby ten rzewny romans starego 
Myliusa otrzymał wyraźniejsze, bardziej wy- 
kończone rozwiązanie, gdyby postępowanie 
tajemnicze Waltera i jego krok niezwykły u 
schyłku Życia, znalazły dosadniejsze umoty- 
wowanie, powieść wieleby zyskała. Mimo to 
jest ona w największej swej części nader cie- 
kawą i pełuą prawdziwie typowych charak- 
terów. Szkoda, że przy tak wyborne) często- 
kioć malaturze tych postaci nie ma dostate- 
cznego interesu w samej akcji, która jest za 
ubogą, ażeby sobą zająć dwa tomy powieści 
i tak liczną drużynę osób, w jej skład wcho- 
dzących. Przewija się przez nią kilka odrę- 
bnych roinansów, a przeciez jedna tylko mi- 
łość. Tak jest, tylko sześćdziesięcioletni sta- 
rzec, doktor Mylius, ma w tej komórce ser- 
ca trochę jeszcze ciepłego prądu, zresztą 
wszędzie interes, cynizm i pieniądze, a czas 
sem szlachetniejsza nawet ambicja (inżynier 
Samurło), życie dla idei pogrzebały: w gobie 
romantyczne skłonności. Źle jest z tą miło- 
ścią w naszych czasach i w naszych powie- 
ściach — to pewua, ale przecież nie byłoby 
tak źle, glyby Kraszewski w swych „Dzie- 
ciach wieku* nie nagromadził samych chara- 
kterów skrzywiouych stosuukaini życia, lub 
w ogóle dziwacznych i wyjątkowych, a od- 
malował choćby jednego całego człowieka. 
Choćby też dla kontrastu, jeżeli już nie dla 
sprawiedliwości to się należało, Przecież i w 
XIX stólecia nie wszyscy są „dziećmi wie- 
ku”; bywają tacy, co bogdaj z pamiętnika 
zaczerpnęli coś Z dawniejszej atmosfery, i 
noszą w sobie troch; cnót i uczuć przeszł0- 
wiecznych. Nie są to już wprawdzie czyści 
przedstawiciele swojego czasu, ale mój Bo* 
że! ilu też ich jest, może więcej, jak tych 
„dzieci wieku“... 
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Izba belgijska reprezentantów uchwaliła 
53 głosami przeciw 19, ustawę o zniesieniu 
aresztu za długi według projektu rządowego. 
Petersburgskije Wiedomosti otrzymały 
drugie ostrzeżenie od ministra spraw zagra- 
nicznych, a z tego powodu.oświadczają, „że 
Pfzy całej ostrożności i zupełnej «chęci trzy= 
madia się gruntu legalnego, nie mogły uni- 
ĄĆ przeświadczenia, iż umieszczanie «arty= 
kałów kierujących, mniej „lub więcej doty- 
czących interesów chwili obecnej, nie zawsze 
okazuje się możliwem i pożądanem*, a przeto 
na przyszłość widzą się zmuszone zaprzestać 
pisania podobnych artykułów, „w skutek o- 
kolicznoŚści, nad któremi byłoby zbyteczoem 
dłużej rozszerzać się.* 
Ignitjew znów za urlopem mą przybyć 
z Konstantynopola do Petersburga. 
Rząd amerykański miał, jak donosi Ga- 
zeta Krzyżowa, podnieść projekt sądu wo- 


jennego, któremu miałyby obowiązek podda-- 


nia się państwa zwaśnione. Projekt ten tyl- 
ko pozorne ma znaczenie, prowadzi on bo- 
wiem do konferencyj takich jak londyńskie. 


Kronika 


— Kurjerek lwowski. Dziś o godz. 3ciej 
w dziedzińcu ratuszowym odbyć się mają ówi- 
czenia ochotniczej straży oguiowej „Sokól.* Dnia 
20, b. m. odbędą się. na Janowskich błoniach 
nocąe ćwiczenia artyleryjskie. Bardzo ciekawe 
są próby pocisków armatnich oŚwietlających 
okolicę. 

Wkrótce ma na Strzelnicy miejskiej urządzie 
Towarzystwo Opieki narodowej wielki festyn iu- 
dowy. Będzie przytem grać trzy muzyki wojsko- 
wg, urządzoną będzie loterja fantowa , uczniowie 
szkoły dramatycznej dadzą przedstawienie tea- 


tralne, chóry amatorów śpiewać będą , zakończy | 


ząś bal Świetny. 

Zeszłej niedzieli wydarzył się na: tutejszym 
dWorcu kolei Karola Ludwika przed godziną 8 
TĘBO wypadek, niebardzo pięknie świadczący o 
postępach cywilizacyjnych urzędnika kolejowego, 
który wtedy dozorował ruchu. Wypędził on kol- 
purtera (księgarni p. Richtera), bardzo przyzwoi- 
tego i inteligentnego człowieka, nie pozwalając 

rozsprzedawać między przybywającymi bro- 
sA : książek, przeważnie polskich. Napróżno 
kófgorter powoływał się na dane mu ustnie od 
pąaą naczelnika stacji pozwołenie, nadaremnie 
pmi, aby mu przynajmniej do godziny 8 po- 
zomkać pozwolono. ©fukauy, obsypany grubiań- 
stwami, i zagrożony wyrzuceniem, mnsial ustą- 
pić, p. urzędnik zwyciężył. Gódzieindziej nie po 
kargtarzach dworców kolejowych, ale w pokojach 
pazażerskich urządzone są formalne składy dzien- 
nfków, broszur i książek; urzęda kolejowe i pu- 
blegność uważają to kolporterstwo zw bardzo 
ważną wygędę dla publiczności, za oznakę sze: 
rakiej cywikzścji, Niezawodnie taksamo zapatruja 
się i dytekcja ruchu i reszta urzędników na 
dworcu tutajszym, dlatego należy zapobiedz po- 
dóbnym nadużyciom pojedynczych urzędników 
podwładnych. | 

W odpowiedź p. doktorowi W. Z. na otrzy- 
mane pismo, oświadczamy, że w nr. 220 z dnia 
13. lipca w rubryce „Kutjerek lwowski“ uczy- 
niona wzmianka 0 pewnym doktorze praw, nią 
tyczy Wynajmniej dra Wilhelma Z..., 

— Tarnowska Rada pówiatowa przystą- 

piła jako członek do Towarzystwa opieki naro- 
dowej z wkładką roczną 50 złr. Gdyby 73 
innych Rad powiatowych poszło za tym chwale- 
bnym przykladem, Towarzystwo opieki narodowej 
rozporządzałoby rocznie stałym dochodem, wy- 
noszącym 3,900 złr. 
Zabójstwo. W Kamieniu powiecie Ni- 
skim powstała dnia 3. b. m. dla bardzo błahej 
przyczyny sprzeczka pomiędzy dwoma włościana mi, 
z których jeden tak silnie uderzył kołem swego 
przeciwnika, Wawrzyńca Klimka, że ten wkrótce 
potem umarł. 

— Od posła Hoppena otrzymaliśmy nastę- 
pujący list: x B- 

k W korespondencji 7 Wiednia , UMieSz0z0na 
moja improwizacja; żal mi, że Jeden 
opuszczono i proszę o umieszczenie 


ustę 
tych kilku 


wierazy. Po wierszu: „Myślmy i mówmy 0 wio-, 


śnie*, następuje: 
Naszego krajn przyszłością 
Ja się zupełnie nie straszę, ' . 
Zwalczymy- wszystko wiarą, miłością; 
Nawet domowe rozsterki nasze | i 
Jeden nam straszny jest zastęp wraŻy : 
Gdybyśmy sami chcieli swej zgeby, 
Największy wróg nasz, to samoluby ! 
Egoizm, frymark, to straszny wróg! 
I nawet Chrystus, nawet sam Bóg, 
Z świątyni swojej pędził handlarzy'! 
it. d. jak było umieszczone. 

—  Nieszczęsne wypadki: "W  Podhorcach 
w powiecie rudeńskim znaleziono 4. bm. w Dnie- 
strze trupa dziewczyny wiejskiej z Czajkowic, 
która utopila się jeszcze wW październiku ubie- 
głego roku. Przyczyną samobójstwa były niesna- 
ski domowe. — Dnia 6. bm, zastrzelił się w 
Tarnowie pensjonowany 6. k. kapitan Maliczek. 
Przyczyna samobójstwa były cierpienia fizyczne 
i przykry stau stosnnków majątkowych. — W 
Muninach w powiecie Jarosławskim znaleziono 
8. bm, nad Sanem zwloki letniego chłopaka, 
który kąpiąc Się w rzece utonął, — W Sanie 
koło Jaroslawia znaleziono 7. bm. ciało niezaa- 
jomej kobiety, która zdaniem lekarzy jeszcze 
przed dwoma tygodniami utonąć musiała, — W 
Zarzeczu w pow. Bohorodczańskim utonął 29, 
zm. w Bystrzycy włościanin Andrzej Dereniaka. 
W Prhcie-nad Sniatynem utonęła 5. bm. Anto- 
nina Bila, wyrobnica ze Sniatyna. Dnia 4. 
bm. zabił piornn w polu pod Sniatynem Jana 
Kwaśniowskiego, starego mieszczaniua Sokalskie- 
go. — W Binarowej w powiecie Gorlickim 
wszczęla się 5. bm. kłótnia pomiędzy dwoma 
wlościaninami. Jeden z nich Juruś Wojciech tak 
silnie uderzony został łopatą w glowę, 2a W 
kilka godzin potem umarł. — Kolo Tuczap W 
pow. Sniatyńskim znaleziono 6. bm. zwłoki ko- 
biety nieznajomej, — W Oleszycach w pow. 
Cieszanowskim utunął 4. bm. włościanin Oleksa 
Koziej. G. L. 

— Uroczyste nabożeństwo na uczczenie 
patrona Stowarzyszenia wzajemnej pomocy rze- 
mieślników mieszcza» lwowskich pod wezwaniem 
błogosławionego Jana z Dnkli, odprawi się 
dzisiaj dnia 16. lipca r. b. © godzibie w pół 
do litej w kościele OO. bernardynów, na które 
przełużeni tegoż wszystkich czlonków z rodziną i 
pobożnych chrześcian zapraszają. 
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"waze kioski: 


dochodzą. nas zapytania, czy Towarzystwo zali- 
czkowe udziela już pożyczek i na jakich warun- 
kach — następnie, kto może być, członkiem To- 
warzystwa zaliczkowago we Lwowie itd., sądzi- 
my, iż ułatwimy stronom interesowanym, jeśli 
porzadek nasz czynności publicznie wyłuszczymy. 


Towarzystwo zaliczkowa wa Lwowie ndzieła 


pożyczek wyłącznie członkom Towarzystwa, w 
granicach statutem określonych. 

Członkiem zaś Towarzystwa  zaliczkowego 
może być każdy pełnoletni ($, 3. statutn) zamie- 
szkały we Lwowie lub w powiecie lwowskim ($: 
2gi), kto w skutek zgłoszenia się ustnego lub pi” 
semuego w Dyrekcji przez tęże przyjętym zo- 
stanie ($. 6ty). 

Członek przyjęty do Towarzystwa jest obo- 
wiązanym : 

$. 12. 1) Przystępując do Towarzystwa 7a- 
płacić wstępne w kwocie 2 złr. W. 2. ` 

Następnie co miesiąc płacić wkładkę 
najmniej po 50 ct: dotąd, dopóki z doliczeniem 
wstępnego 2 złr. u. w. i z przyrostem dywiden- 
dy udział każdego z osobna nie urośnie do kwo- 
ty najmniej 20 złr. a najwięcej 100 zir, w. a. 

3) Winien jest podpisać ustawę Towarzystwa, 
dopełniać jej postanowień, jak również uchwał 
przez Towarzystwo następnie powziąć się ma- 
jących. 

4) Obowiązanym jest popierać wszelkiemi 
siłami cele Towarzystwa a nieczynienie, coby by- 
ło ze szkodą jego, lub ze szkodą jego członków. 

Oprócz tego w moc $. 4. statutu wszyscy 
członkowie są odpowiedzialni solidarnie za zobo- 
wiązania przez Towarzystwo zaliczkowe przyjęte 
temuż: Towarzystwu. 

Przystąpieniem do Towarzystwa nabywają 
członkowie następujących praw $. 11.: 

a) głosowania na ogólnych Zgromadzeniach 
tak przy wyborach, jak i uchwałach ; 

b) pobierania pożyczek z kasy Towarzystwa, 
o ile zapasy gotowych pieniędzy wystarczą, a 
żądający są w stanie dopełnić warunków nstawą 
przepisanych ; 

c) mają prawo do czystego zysku z obrotu 
pieniędzy w stosunku do udziałów swoich ($. 31.) 

Przy udzielaniu pożyczek zachowuje się na- 
stępujący porządek : 

a) po przystąpieniu nowego członka do To- 
warzystwa, Rada zawiadowcza po sumiennem roz- 
poznaniu jego stosunków, oznaczy wysokość kre- 
dytu, jaki temu członkowi udzielonym być może 
(8. 16.). Przyznany taki kredyt osobisty służy 
tylko dyrekcji do zastosowania się; 

b) jeżeli żądana pożyczka wysokości, przy- 
znanego kredytu nie przenosi, wystawienie obli 
gu przez żŻądającego może być dostatecznem. W 
razie większych pożyczek danem być musi za- 
bezpieczenie czyli to przez ręczycieli, czyli przez 
zestaw ($. 27.—2.). 

c) pożyczki z reguly udzielają się na prze- 
ciąg miesięcy trzech (przy spłatach ryczałtowych), 
wszelako wedle okoliczności termim ten zmienio- 
nym lub-awrot "pożyczki na raży podzielonym 
być może ($. 27.— 4.) : 

d) od pożyczek pobieranym będzie procent 
10 rocznie (w moc uchwały Rady zawiadow- 
czej z dnia 30. czerwca b. r. stosownie do-$. 
27-5); 

e) wysokość ndzielonej # pożyczki do czaśn, 
póki Towarzystwo więcej się. nie rozwinie, nie 
może przewyższać kwoty 300 zlr., a w wyjątko - 
wych tylko razach 500 zlr. a. w. 

Przychodząc w ten sposób w pomoce człon- 
kom Towsrzystwa, dostarcza mu się możndýć ko- 
rzystania z taniego kredytu, a tem samem wy- 
zwolenia z rąk wyzyskiwaczy. 

Oprócz tego daje się możność kapitalizowa- 
nia pieniędzy przez zaoszczędzanie. Wpłacone u- 
dzialy bowiem zostają własnością członka, i od 
tychże pobiera- się dywidendę stosownie do wy- 
nikłości rachunków przy zamknięciu tychże z 
końcem roku, a oprócz tego Towarzystwo zali- 
czkowe przyjmuje wszelkie wpłaty pieniężne na 
5 procent „za trzydniowem ; wypowiedzeniem (w 
moc uchwały Rady zawiadowczej z dnia 30. 
czerwca b. r. na podstawie §: 29 2). 

Wzywamy przeto do najliczniejszego przy- 
stępowania, wtedy tylko bowiem Towarzystwo od- 
powie w zupełności swemu zadaniu, Przy wię- 
kszej bowiem ilości członków i-procent policzony 
od pożyczek jeszcze zniżonym być może. 

„Biuro Towarzystwa umieszczone przy ulicy 
ŚW.-Jańskiej pod 1. 436'/,, jest otwarte codzień 
oprócz dni świątecznych od godziny 9 do 1 
p rzodpołudniem, i od godziny 4 do 6 popołudniu, 
tam te e R uskuteczniać należy i 
„| SZYCH <iniormacyj otrzymać można, 

pa rami Towarzystwa zaliczkowego. 

z nia 14, lipca 1871, 

ygmunt Medyeczky m. p. 

* . . asjer, 

Józef Pającskowski m. p. 
„dyrektor, 

E Urzędnicza bieda. Niedawno tomu sta- 
wil gię © Wiedniu do sądu pewien oficjał n- 
rzędu loteryjnego "z wyznaniem, iż podpisywał 
fałszywie na wekslach awego teścia. Naturalnie 
zamknięto go do więzienia. W śledztwie okazało 
się jednak, że skarga jost mieprawdziwą. Sędzia 
śledczy każe go Więc przyprowadzić Z więzienia, 
i oznejmia mu, iż uznano go za niewinnego, - i 
jest wolnym, Oswobodzony 7 kryminału urzędnik 
J ge "| s otem nuż w prośby, a- 
oslupiał z początku, 3 P doń. 1 chodn 
by zlitowano się nad jego 21800A, 1 c ociążby 
w drodze laski, aby zatrzymano fo Jeszcze jakiś 
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Odezwa. Ponieważ z wielu bardzo stron - 


już dawno nie spotkał się. 

Opis faktu. tego podają wszystkie dzientiki 
wiedeńskie jednozgodnie. 
w Austrji | 


—- Wiadomości bibitegraficzne. Nakładem 


Łupańskiego w Poznaniu tyszedł II. tom Dzie- 
jów narodu pelskiegó ppzye i Mora Shii 
go, byłego ministra. spray z ocznych S 

stwa Polskiego w r. Leb, Bragi tom znaku 
tej tej pracy opisuje epdkij Jagidionów y. Fojgce. 


TE 


Gospodarstwo, przemysł i handel" 


(R) Lwów, 1. lipca. (Sprawozdanie tygo- 
dniowa Gazety Lwowskiej). . W ostatnim tygo- 
dniu mieliśmy dnie bardzo pogodna a termometr 
wskazywał bardzo wysoki stopień ciepła. Na 
wschodzie już od dwóch tygodni pasują npały, 
co wpływa bardzo korzystnie na rozwój wegeta- 
cji. Stan dróg jest wyborny a ceny frachtu spa- 
dły w skutek tego. 

Ruch w handlu towarowym był normalny. 
Przerwa komunikacyjna kolei lwowsko-czernio- 
wieckiej pomiędzy Haliczem a „Stanigławowem u- 
chyloną została już 5. bm. i od tego czasu tran- 
sport towarów odbywa się jakdawniej. Han= 
del wełną ożywił się trochę w ostatnich 14 
dniach. Francuscy kupcy kupowali znaczniejsze 
zapasy delikatnej welny, Galicja wzięła atosun- 
kowo mały udział w tej galęzi ruchu handlowe- 
go. Z Moskwy odeszło do Niemiec i-Morawy przez 
Brody 400 cetnarów welny owczej, a przez Tar- 
nopol 200 cetnarów, — W haudln manofaktami 
podczas jarmakn w Bernie ruch nie był wielki, 
Kupcy zakupują dużo towarów letnich, a miano- 
wicie wielkim jest popyt z Galicji na towary 
bareżowe, muszlinowe i gazowe. Na. inne artyku- 
ły nie ma wielkiego popytu. W jesieni * można 
się apodziewać jeszcze większego popytu na to- 
wary”jesienne-i-zimowe,„ Wywóz towarów mo 
dnych do, Moskwy i Księstw naddunajskich był 
w ostatnich 14 dniach mierny i wynosił 1200 
cetnarów. —— Ruch w handlu naftą był narmal- 
ny a spekulacja nio ożywila się. W Drohobyczy 
handel naftą ograniczył się tylko na konsumcję, 
Ceny nie spadały bo zapasy nie są Znaczne a 
produkcja trzyma się normalnych «granic.  Zamó- 
wień a dostawą w jesieni nie robiono jeszcz9 dos 
tąd, Za cetnar nafty 42 do 45°% płacono 12 
do 14 zlr, — Dowóz spirytusn zmniejszył się i 
tylko z Czech nadeszły drobne transporty. Ceny 
tego artykułn chwieją Się ciągle “at speknlacja 
jest zawsze jeszcze nieożywioną. Za stopień pła= 
cono 51 do 52 ct. — Na rzepak mie było po- 
pytu. Tegoroczny zasiew rzepaku wydał na Wọ 
grzech plon obfity, ale dotąd jeszeza niema z za» * 


granicy popytu o ten ar$ykałw , Za 150 fb, wie-. 


deńskich płacono 14 do 15 złr. — Cena cukru 
nie zmióniłk się w ostatgich 14 dniach.  Sędzi- 
szowska fabryka cukru ddstarcza już daże oukra. 


Tegoroczny zbiór buraków cukrowygh: wypadnie” 


w Galicji bardzo pomyślnie. Za cetnar rafinowa- 
nego cukru płacono 3] de 32 zir. Browar imię= 
cia Spiehy w Krasiczynie produkuje dużo /piwa; 
które znawcy. bardzo zachwalają dla jego uatu- 


rałmej góryczy chmielowej, Gdyby Moskwa tniży” 


ła anorpalnie wysokie cło za piwo; browar kra- 


siczyński, mógłby., zuakomńcie się rozwinąć, Z”d0- ~ 
tychczagowych rezultatów widać, że browar tem 


znajduje się pod “bardzo ; dobrem kierownictwoh 
Piwo to znalazłoby jeszcge 
ceny w drobnej sprzedaky były  przystępnizjsza.. 
Przy tej sposobności musimy wspomnieć, Żp do- 
tąd jeszcze ciągle sprzedają niektóre traktgeznie 
tutejsze piwo opawskie za pilznieńskie, czem wy“ 
rządzają publiczności wielką krzywdę, jak tą Wy- 
kazaliśmy w poprzedniem sprawozdaniu. 


Ruch w handlu mąką był w ostatnich 14 


dniach normalny. Młyn parowy w Brodach Wy- 
slał w ostatnich dwóch tygodniach 2000 cent- 
narów mąki, 
dów wysłano w ub'egłych dwóch tygodniach 
2000 centnarów tego artykulu a z Tarnopola 
1500 centnarów. 

Ruch w handlu zbożowym był ożywiouy a 
mianowicie w Brodach i Tarnopolu, zkąd odeszły 
w ostatnich 14 dniach znaczne transporty zboża 
wynoszące około 30.000  centnarów, Upaly w 
ostatnich duiach niepokoily gospodarzy gdyż 
obawiano się, by tem nagły przewrót w tempe- 
raturze nie uszkodził pszenicy i żyta, których 
ziarno zbecnie dojrzewa. Ż. drugiej znowu stro- 
ny upały wpłynęły korzystnie ną «te zasiewy, 


które dawniej w skutek ciągłych deszczów znacznie 


uszkodzone zostały. Wszyscy gospodarze godzą 
się ostatecznie na to, że -fózultat tegorocznych 


zbiorów będzie dość pomyślny. — Handel zbo- 


żem ograniczył się W ostatnich dwóch tygo- 
dniach na zaspokojenie potrzeb konsumcji. Naz 
sze młyny parowe kupowały znaczne zapašy. 
Niemieckie 
dużo zboża. W jesieni nastąpi zapewne większy 
wywóz zboża. Słychać bówiem, że erarjalne 
magazyny w Niemczech, które się podczas wojny 
wypróżniły, znowu zapełuione zostaną.  W'naj- 
„bliższych dwóch miesiącach otwartą zostanie ko 
munikacja kolejowa pomiędzy Tarnopolem a Pod- 
wołoczyskami, w skutek czego handel zbożem nie- 
zawodnie znaczniejsze przybierze rozmiary. 

. Na targach zamiejscowych ceny były nastę- 
pujące: Bochnia: pszenica 190 f. 10 alri 
50 c; żyto 180 £ 7 zlr. 50 c.; jęczmień 158 
f. 6 złr., owies 110 f. 4 sir: 250. Na targu 


bylo mało zboża. Ceny poszły trochę w górę - 


Tarnów: pszenica 190 f. 10 złr, 50 c. — 


czas, w więzieniu „gdzię ma taki wikt, « jakym 


Bodajto byó złodziejem 


x. 


większy.odbyi; gdpyy 


Na groch ożywił się popyt. Z Bros” 


mlyny. parowóz kupowały tożsama - 


MI 


) kiśję zakupowa 


 baóyj nas jędnym końcu znajdujesię tarka ś kau- 
`i "czuky, © 5 


iz}. poł na dobrach Tarka i-Neħrebyczyzna za- 


11 zł.,25 cj} żyto 180 f. 6 złr, 
15 c., jęczmień 158 I, 5 żłr. 25 c. — 5 Zł. 
75 ©.; owies 110 /f. 3 ałr. 75 c. „Bawie* 
ziono- mało- sboża, wskutek czego ruch byl ais- 
znaczny. „Dęb]ca; pszenica „190 1. 
25/cź dy 180 f. 7 złr., jęczmień 158 F. 5 
zł. 25 gy owiesj 110 f, 3 złr. 80, c, Na żyła i 
pszenicę ny popyt. Jarosław: 

nica FA A; a COC ET -E aSa i 
+1804% 4 


50 ©. + 6 zł” 


mień 166 Í. 4 Eh 10-70. do -4 ałt. -6Q0* 0 
KTD 3 złr. 10 c, —*3 złę. 605% 
lestwa fdpkiego przywieziono dużo żboża, 


niesaieccy kupcy, R.zgazów: 
pszenica 190 f. 11 słr.: żyto 180 f.-7 złr. 
jęczmień 156 f. 5 złr. 60 e.; ewie 110 1. 
4 ałr. 8Ó c.; koniczyna 180 f, 50 zł.: siemię 
lniane 150 f. 11 złr., wyka 180 f. 6 zł. 50 c. 
Popyt” był slaby, zboże kupowano prawie tylko 
na konsumcję. Brody: Żyto 180f. 4 zir. 20 
c — 4 złr. BO c.; pszenica 190 f. 8 zir. 50 
©. -— 9 złr., jęczmień 156 f.,3 złr, 80 c. — 
4 zł; owies 112 f. 2 złr. 60 c. — 3 zl; 
groch 200'f. 5 złr. 20 c. — 6 złr., hreczka 
156 f. 3 zł. 80 c. — 4 zł. Dowóz był 
mierny, wywóz dość  zaaczny. "Tarnopol; 
pszenica 190 f. 8 zł. 60 c. do 9 zł., żyto 180 
1.4 złobUscm— 4 zł. 60 c., jęczmień 158 f. 
4 zł., owies 110 f. 3 zł, 

Bydła rzeźnego. i. opasowego ; przewieziono 
w ostatnim tygodnia koleją - Iwowsko-czerniowie- 
cką 3000 wołów, które odwiezionoaaraz dalej do 
Oświęcima. Z tutejszego targu odstawiono ha 
kolej 380 wołów. ra 

(4. S.) Oświęcim d. 14. lipca, Kontu- 
macja, która z powoda niedokładnego. wykona- 
nia przepisów sanitarnych przez komisję sani 
tarną w Krakowie, wywołana zarazą bydła na 
21 dni nałożoną była, została z dniem 13. bm. 
zniesione, zatem od przyszłego tygodnia t. j. 19. 
bm. tak targi wołowe, jakoteź popas i pojenie 
wprost. do Wiednia idących wołów, w naszem 
mieście zaowu się rozpoczną. 

Wrocław dnia 14. lipca. Pszenica loco 
88 'f. 93 ggr.; Żyto loco 84 f. 62 sgr.; owies 
loco 60 funt. 37 sgr.; rzepak loco 150 fnnt. 
brutto 257 arg., Olej rzepakowy loco čet. 137/, 
tal, spirytus=leco 1000  Trallesa 16'/, tal. 

Szezecin dnia 15. lipca. Pszenica loco 
va 2125 f 60—73 tal.; żyto loco ża 2000 f. 
473/, tal., olej rzepakowy loco' 28 stał: spirytus 
loco, 8095 Trallesa,1B/g tal. 00. 054, 

Warsząwa 12. lipca. Listy zasi serji 1., 
49, 88 ró. 95 k. — BB re. 4B k. Listy zast. 
serji 2. 40, 87.95 — 87.68. Listy akt ne 
z r. 1869 88.40 — 4B.08.* Listy ;łikwidacyjnę 
49/,.73,55 — 73.22. Poż. lot. z 1864 5°% 
152.00. — 00Q.Q0. Poż. łot. z r. 1866 5%% 
14%00. — 0. ikae kolei warst. wise. 
00.00. — 80.00. Akcja Kolsi warsz. - bydg. 
69.00.1—+ 00.00. «Akcje kolei warez, - teresp. 
00.0.— 110,50. Akcje ckólei łodzkiej 10D.50— 
000.00: Wóksle na Więjeć za 150 z. 91.80> 
91.35. ' 

` „Przyrząd do tuczenia gęsi Zwykle go- 

spodynia uczą gęsi, wpychając im w gardziel 
gałki z ciasta, Anglik Croock wynalazł priy- 
rząd zastępujący ręce. Składa "sią wn z cylindra * 
zrobionego na. wzór sikawki da qapychania kieł: - 


prowadzą sięw gardziel geui na 
woychający ciasto zawarto, w oyljn= 
sposobom unika słę' Znohoda i' modna ' 
= pokarmami nareg damwzć: i í 


Wyciąg s Dsiennika urzędowego Gazet 
Inqowskiej 3 Nr. 155, A 
p" ta. Sad obw. w Samborze zawiada- 
mia Kazófuę Pappi nakazie zapłaty 60 zł. a 
rrect Fiia Aberdama, Sąd pow. w Nowom- 
Słole wzywa Marcina Konarskiego i Katarzynę 
Mrozowską, abp> zgłosili się « w celni odebrania 
spadku po ks. Andrzeju Konarskim ve! Zacho- 
rzewskim. Lwowski sąd kraj, zawiadamia pp.. 
Felicję i Saturninę Zabielskich o nakazie zapłaty 
1.500 zł. Sąd obwod. w Przemyślu zawiadamia 
Józefa-Ludw. hr. Dobrzyńskiego 0 nakazie za- 
płaty 3000 zł. na rzecz Mikołaja Drużbackiego. 
Licytacje. W starostwie w Nowym-Sączu 
d. 31. lipca celem zabezpieczenia dostawy szntru 
na gościńce rządowe na lata 1872--74; cdań 
fisk. na r. 1872 zł. 7,340'85., W starestwie 
w Myślenicach d. 31. lipca celem zabwzpieczenia 
dostawy szutrn na gościńce rządowe na l. 
1872-—74; cena fisk- nar. 1872m, 12,846'10. 
W sąd. óbw. w :Śamborse w d. 2. merpdia i 9. 
września sumy 12,000, 2,275, 2000 i 3000 


drugim “yk 
drze. -Sym 


bezpieczone. W sąd. pow. w Sieniawie d. 17. 
sierpnia, 14. Września, 19, października 8 zago- 
nów polg w Dobry. W sąd, pow. w Stryju d. 
„3. sierpnia: jedna czwarta” częśó gospodaratwa 
mr. 38 w Kłodnej. W sąd. pow. w Mikołajo- 
wia d. 28. lipca rekwizyta gorzelniane na 443 
zł. otarsowane. 

Konkurs. Sześć posad uczniów leśnictwa 
przy zarządach gospodarczych dóbr- skarbowych 
i funduszowych w Galicji; podania de pretydjum 
ck. kraj, dyrekcji skarbu we Lwowie. 


Telegramy Gazety Narodowej. 
(Z biura korespondencyjnego.) i 

Wiedeń 15. lipca. Kolej z Złoczo- 

wa do zpragpola dła . 


10 złr. | 


łr.| 86 q do 6 złr. .5$0 oso jęcz . 


'gierskip kredyt. 107.50. Anglo-austr, 


twaztąsbędzie dopiero 1. sierpnia, a ko- 
lej z Tarnopola do Podwołoczysk dnia 1. 
września. 

Paryż 14. lipca: Do Zgromadzenia 
narodowego wniesiono od komitetu emi- 
gracji polskiej. memorjał, zbijający błę- 
dną opinię, iż emigracja polska wzięła u- 
dział w ruchach komuny. Memorjał o- 
Świadcza, iż ogół polskiej emigracji pozo- 
stał wierny porządkowi we Francji, a u- 
dział niektórych w wojnie domowej na- 
stąpił przeciw woli i sposobowi myślenia 
ogółu emigracji. 

Nowy gubernator Paryża, jenerał 
L'Admirault pozwolił teatra, kawiarnie i 
inne publiczne lokalności zamykać dopie- 
ro o półńocy.. (Dotąd zamykać kazano 0 
10. g. wieczór). 

Miasto Paryż w sierpniu zaciągnąć 
ma pożyczkę 400 milionów franków. 

Rzym 15. lipca. Bardzo przesa- 
dzone są wiadomości o stanie zdrowia pa- 
pieskiego. Papież wczoraj i dziś przyj- 
mowa} na audiencji. 

Strassburg 15. lipca. Rozporzą- 
dzenie gubernatora jeneralnego ustanawia 
termin wyborów do zupełnego odnowienia 
Rady gminnej pod koniec lipca. 

Paryż 15. lipca. Wielki nastąpił 
wybuch w laboraźorjum artyleryjskiem w 


_ Vincennes, * Osób 60' to zginęło, to jest 


rannych.  Dwudziestu rannych już odwie- 
ziono do szpitalu. 

Paryż 15. lipca. Biskup bruksel- 
ski, arcybiskup z Tours, biskupie z Car- 
cassone i Pamiers wystosowali adresy do 
Zgromadzenia narodowego z prośbą, aby 
Zgromadzenie * narodowa _ zaprotestowało 
przeciw zamachowi na papieża, i w porc- 
zumieniu z innemi mocarstwami przywró- 
ciło dawny stan rzeczy w Rzymie i pań. 
stwie papieskiem. 


Przyjechali do Lwowa d. 15. lipca. 


Botoi Zorza: WI. hr. Drohojowski z Kra- 
kowa, J. hr. Starzeński z Slowity, J. Bem z 
Manajowa, T. Chajęcki z Zurawna, A. Czokoslan 
z Mulłan; T. Dembowski z Warszawy, F. Głó- 
gowski. z Królestwa, K. Krzysztofowicz z Zału- 
cza, W. z Turkuli z Moskwy, Maria hr. Tar- 


*mowska z Moskwy. 


Hotel Europejski: J. Olszanski z Ko- 
pecżymiec, A Skrayszowski z Hadowa, E. Ho- 
SZOWSĘKI = Podłisek, 

Hotel Angielski: A. Fohenberger z Ra- 
sztowic, A, Frthling adw. z Tarnopola, Alfred 
Dobrowolski » z Tarnawicy polnej, Franciszek 
Poeckh z Stolpina. 

1, BHptęl Podolski: K. Seliger major z Strze- 
lisk ©, Glickseli z Chodorkowic, 


EG 1 EGO GE OO ecco 
Pociągi: kolejowe na głównym dworcu 
Karola Ludwika. 
-> (Podług. zegaru lwowskiego.) 


| Odętwdzą ze Lwowa do Krakowa g. 3m.30 r. 
n 9 » m 6 n 42 r. 
a n n n 8„ 7w. 
e „  doCzerniowiec „ 8 „ 32 r. 
4 4 „, „12 „ 20w 
s „ do Brod. i Zlocz. „ 8 „52 r 
n n n „11 „ 50w 

Przyokoćzą „ z Krak, do Lwowa „ 7 „ 37 r. 
9 n n n 8 awe 
» s n LJ 5 11 5 — W. 
„> Czerniowiec , „= (azyl 
” n n » 2 9 30 w 
» EBrod. i Złocz. , n T „ ZEW 
» ' n n 2 „50w. 

Pociągi kolejowe na stacji lwowskiej 


Podzamcze. 
(Podług zegaru lwowskiego.) 
Odchodzą do Brodów i Złoczowa g. 9 m. 11 r. 


» r sa „136g LXW. 
Przychodząde Uw. z Brod.iZłocz. „ 2 „ 19w, 
© z " » » 6 n 53 w. 


A x 


Kursa, wiedeńskiej Giełdy 

z dnia 15. lipca 1871 

©, godzina 1 min. 50 popołudniu. 
Wiedeń. Akcje franko austr. 117.80. We- 
288.20. 
246.25. 
177.30. 


Uniomtbank 265,90. Kolei Karola Lud. 
Kolei biedmiogr. 171.00. Kolei poludn, 
Kolei. Alfólda 176.50. Kolei Elżbiety 220.25. 
Kolei dwowsko-czerniow, 175.00. Węg. Nordost 
161.76. Kolei północnej 212.00. Kolei Rudolfa 
161.25, Węgierska Ostbaku 83.25. Indemnizacje 
galicyjskie 74.75. Losy z roku 1864 129.00. 
Usposebienie: spokoje 

= godzina 6 min. — popoludniu. 

Wiedeń. Akcje kolei koszycko-oderbergskiej 
103.50. Akcje kredytowe 283.00, Akcje banku 
anglo-austr. 253.40. Banku obrotowego 170.00, 
Kolei Karola Ludwika 246.00. Kolei południowe, 
177.60. Franko-austr. 117,50. Losy tur. 58,50. 
Akcje bankn budow. 82.50. Losy węgier. 93.00 
Kolei państwowej 406.50. Banku zwiążk. 223.50. 
Kolei Łupk. 161.00. Napoleondor 9.84, Uspo- 
80bi8n.6 : 

Berlin. Ruble papier, 801/,, Akcje kredyt 
154'/,. Lombardy 96. — Galizier 101,— Ku. 
lej państwowa'222 —, j Rumuńska 47—, Bank- 
noty austr —,—, *Usposobienie: w końcu słabsze. 

Wrocław. Pszenica'91, żyto 68, owies 36* 


Nadesłane. 


Do. dzisiejszego numeru dołączony” jest, 
jako osobny dodatek spis książek i nót muzycz- 
nych, które księgarnia Kara Wilda we Lwo- 
wie, w $amborze i Drohobyczu sprzedaje za go- 
%ówkę po cenach nadzwyczajnie zniżonych. 

54 tam najlepsze pisma Szajuochy, Kraszew- 
skiego, Sznjskiego, Romanowskiego, Kozińskich 
Walerego i Wladysława, Zacharjasiewicza i wielu 
innych. 

Kompozycje: Mikulęgo, Madejskiego, Kes- 


| galera, Tgmolskiego, Madurowicza i t. d 


2 


Kilkaset robotnika do kosy i żniw "W 
natychmiast móżna dostać. Oferty mają być nadesłane najdalej do 19. b -m. do biura J. Birkle we Lwowie, rynek Nr. 159, 
Od 20 lat śstnidkażć Pndflepiej TTI p. ar - m - D 1 


Nowo otwarty Nakładem l T [ 
Fabryk 
iaia Lokal 


wyłączny Zakład: wód: | "zh a potins o. | 
towarów pozłotniczych | 
2 Gciu pokoi z 5™a frontowemi 


mineralnych naturalnych POLACY 
pod kontrola i opieką władz pa i w Rewelucji Paryzkiej Johann Hoppe w Wieduiu 
poleca swój bogato zaopatrzony skład zwier- ok nami na 1 pietrze 
s e 3 
w. najcelniejszym „punkcie ulicy Halickiej, zdatny na pomiesz: 


scowych i komisji Balneologiczn der: p = J 
wprost ze źródeł świeży transport wód mine-|czyli kilka szczegółów odsłaniających kulisy 
giadet 'we wszelkich wielkościach, w ramach 
lakierowanych, pozłoconych, z pojedynczemi 
kanie prywatne, przedsiębiorstwo handlowe, przemysłowe lub 
kancelarję adwokacką, jest zaraz lub od kwartała do od- 


ralnych naturalnych krajowych i zagra- Rząda Wersalskiego napisali Broni- 
i bogatemi ozdobami, medalionami, Eonsolkl 
stąpieaia. ŁO e 


— e 


För JEnARE uND PART, 


Y m 2 


REPARĄTĘUR 


róparć par F CRUCQ, Chimiste Bré, 
LONDON 15 North Street Pore Square LONDON 


uicznych..a między innemi utaw Wołowski. 
pojedyncze i z trzonkami, szłaby pozłacane Hi 


< Broszura ta nader interesującej. treści do | 

woda Wich Yy- wodzi własnoręczzemi listami członków Rzą-| 
i lakierowane, karnisy Wszelkich rozmiarów $ 
w złocie, z białemi lub branatnemi lustra- 


du Wersalskiego jakich tenże używał 
mi obwieszone szkłami, podług najnowszych $ 


Wszelkie zamówienia na prowincje za za- nieczystych środków dla dopiąci h ció 
5 » 4 i > dopięcia swych celów 
liczką pocztową załatwia z całym pospiechem|; iak" mylnie; w skutek gor gądżono udział 
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chlej. Stare przedmioty biorą się do pa-p 
prawy i załatwiają się niezwłocznie. Opa- 
kowanie uskutecznia się pod gwarancją wła- 
sną w cenach wydatku. Fabryka i maga- || 
zyny: Haimihigasse Nr. 16 Ecke derp 
Wienstrasse. 2373 11—12 


geringsten schadlichen Farbestoff zuenthalten, indem 
és aut den Haarboden wirkt, denselben starkt und 
erneuert, und den hesondern Vortheil vereint, die 
Kopfhaut zu reinigen’, sie von Schuppen zu hefrelen 
und die Haut nicht zu farben. 

Es ist garantiri, daas jadas F|acon 30 grammes 
Aleooiatura da Quinquina enthilt. 

Die Anwendung ist die- einfachste , laut Be- 
schreibung. 


Bauptdepót für Qesterreich: 3 Darotheergasse 
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Pomieszkanie codziennie świeże, duże czarne 


do najęcia. Czereśnie morawskie 
Przy Halickiem pod Nr. 724'j, naj” koszach funt? po 24 ct. częściowo 


pierwszem piątrzejest 7 pokoi, kuchnia, |” PE a A 
szpiżarnia, 2. stajnie, 2 wozownie, każ: Morele włoskie 


wysoką Szlachtę i szanowną Publiczność, 
że przybywa na 


Jarmark w Tarnopolu 


(pomiędzy cukiernią Naganowskiego a Latinkiem 


ogromnym wyborem materyj 


wełnianych i jedwabnych, 


Zagonetami perkalamiipłótnem 


również 
z ogromnym skladem 
konfekcyjnym 
damskim i męzkim, 


Bielizną 


stołową imęzką i sprzedawać będzie 
po cenach fabrycznych. 
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nia na prowincji pod najkoftyst- tebiańPtudzież Konwórsńcja (francuska. Bliż. 
niejaneni Warunki daska we asów ATW E i o k szczegóły udzieli Ajencja deienników A 
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Niżej podpisany ma zaszczyt zawiadomić 


Rodowita francuzka, cielk, |zynie Baūku krajowego u Żarządcy. Dla właścicieli dóbr 
języka francuskiego, życzy sobie mieć kilka do- |- i przedsiębiorców Budowii. 


cyc nni siebi u dla udz lu- ee r 
anie języka Teungustiego i dla e A M F p d ss vad 48 sj i ` s A sa 
bardzo miornem wynagrodzeniem Ad- aszyny do SZYCia Prawdziwy angielski K , a 0 

a wiad Ś siggi ożna wAd 4 . A | 4 A H 4 1 3 ae 

ministeacji „Gazety Narodowoje.. 258138 R Howe: o. | Cement portlandzki phien-Feauen - Schönheiten in an AS : 
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Oferta szczęścia. nici i igieł Cement portlandzki, niee a of, "o 0, Bo PO Ppke panio się o dobroci towa- 
i Szeześcieibłogosławieństwo do. wszystkich maszyn; Prawdziwe belgijskie Diese 3 PR żuSammengenom- rów 170 NiZzKOŚcI cen. 


Uniżony sługa 


WON SE | 


Ręczne maszynki Smarowidło do wozów, 
4 pojedyńczym i dubeltowym po najtańszych cenach 
ściegiem, oprócztego polecam | w składzie fabrycznym dla Galicji u 


Wstażek.© Aksumitek| AUG SCHELLENBERGA 


u.„Cohna 
Wielka przez państwo Hamburgu zag W8- 
rantowana loterja pieniężss przeszło 
I mil. 410.000 talar. 
W tej korzystnej loterji pienięż- 
mej. zawierającej 44.700 losów, w prze- 


men fiir nur 0. Ń. Ł7.. 
Vorziiglichste englische Stereo- 
skopen-Bilder, 6 Stück 14 fl. — 

12 Stück 25 fl. 0. W. 2—2 


Zu beziehen gegen Einsendung des 


ciągu kilka miesięcy rozstrzygnięte będą ; l y 
w 6 oddziałach następujące pewne Gaze Krepe i BAZ Lwowie. n 8 12] Betrages, in Banknoten, Coupons oder 
wygrane. mianowicie R 16001 20.000. O t ti jl PIGUILKI Freimarken durch die Kunsthandlung P t d n 
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w 8.000, 3 po 6.000, 3 po 4.860, 4.460, í Z roślin enmin MAINZ, i ga prz 1aniem ! 
3 H 4.0004 jo 3.200, 5 „o 2.400, 11 po i wszelkie iewary biale i p. Oauvh aptekarza w Paryżu Z aeea Adnych już piegów, opalenia od słońca, żółtych po zmarszczków ! Jedyny środek zapobi 
2.000, 2 po 1.600, 27 pa "> ska krawieckie potrzeby RE ła = z - : a 3 i A gający opaleniu od słońca! Piękność i młodość przywrócić może tylko słynne ną ŚRO bing 
800,75 po7660, 4 po” 480,%155—po 0 = : p7 eraz wyszła z druku ! tynn gu świat 
205 po 1200, 2 po 120, 300 po 80, 41.610; dodatkowe; WEGE» Jest to nie „R 3 bardo pamazione wydanie) zo E A U D |> L Y S D E L H 0 N E 

wW . egzemplarząch 1 tak W raju Jako g 


po £$, 40, 10.610po 20,12, 8,6, 4 42 talary. 
Ciągnienie wygranych» fpu- 
giego oddziału jest urzędownie naznaczone na 


i zagranicą już, rozkupiona broszura 


liliowe mleko piękności, 


"Parasolki, Deszczochronyy | „4 ahan, P> oceniony. 
Kołnierzyki, Krawatki, wanny Se CÓŚ 


E wypróbowane przez król, prus. rządową władzę lekarską, przez wszystkich znakomitych 


sty i tani, 


i} b. r A i A : 
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M A? Berłin 46 JAgerstrasse, Lhose Hoflieferant. í 


Ćwierć losu „ ki "- "2 „o (875 
Uryginalne te losy (nie zakazane pro- 
mesy lub losy prywatnych loterji) wysyłam 
za nadesłaniem należytości franco do naj- 
| odleglejszych okolic natychmiast. 
Urzędowe listy ciągnienia 


dzeniom żółci, zağ 
muleniu żołądka, 
zapaleniu  kiszek 
boleściom żołądka, 
wyrzutom maskó- 
Taym, reumatyż- 


dia chorych i dzieci w 5KAB 
różnych wielkościach, [R 


Włoskie struny prawdziwe 
ną Wiołouczelę, Skrzypce, Gitarę 


Glówny skład dla Galicji tylko w handlu 


Franciszka Erlicha 
2448 6—6 we Lwowie, w Rynku pod 1. 239, 


| 


jej i 4 złouka 
jej przyczyny i leczenie przez Dr. BISENZ, cz 
AP fakultetu w Wiedniu. Cena 2 złr. w. m, 
z przesyłką pocztową 2 ztr. 30 'enń, 
Do nabycia w zakładzie ordynacyjnym 


iotrzymane wygrane wysyłam pę ae łą za "r łabodci sekretnych ZE ma 
ciągnieniu każdemu uczestnikowi natych- y y ša CAUVIN de P mom, podagrze, Š ivi 44 2372 62 -70 4 d R, J Ze wszystkich pigułek czysz ch, jedynie 
ag y Sznurówki bez szwu . de PARIS. (osobliwie 'slahościj, Vćritables PRAWDZIWE ZIARNA ZDROWIA aonapo w aao 


Ibrakowi ' regularności, miesięcznej w wieku 

jkrytycznego praeiścia i t. p..w ogóle przeciw 

=w=, wszelkim słabościoń z mieczystości i zepsutych 

ikumorów pochodzących. Zalety tych pigułek 

dają się streścić w paru wyrazach: przywracają 
3-124 


miast i pod, tajemnicą. 

Jak wiadomo, jest moje przedsiębior 
stwo najstarsze i najszczęśliwsze. gdyż to- 
tąd wyplaciłem już najgłówniejsze wy= 
grane tal. 100.000, 60.000, 50.000; często 


Maurycy Ballaban we Lwowie przy placu Marjackim. 


we Francji. Od lat 70 w użyciu uznane zostały po- 
wszechnie jako jeden z najskuteczniejszych środków 
przeczyszczających. Można je zażywać dowolnie tak 
p — 3 { naczczo jak przy jedzeniu: + Wymagać należy aby na 
każdem pudełku i na prospekcie znajdował się podpis: A. RUUVIERK i początkowe litery 


dła pz sł 31 4 zł. a 
a pań po zł. 3 i4 zł moze ham» $ Ha bf Grains de Santé 


Ordyuacy2 codziennie od godziny 11 do 4. Pacjenci 


z prowincji nadeszlą .doktadnę sprawozdanie o słabości Y du Dr FRANC K 
DEE DRZWI. KERI 


i dołączą 5z}, a natyehmiast otrzymają nude iląkurst wu. 


Dolegliwości żołądka 


10.000, 20000, bardzo często 12.000 tal. usuwa zupełnie , przez Pragski fakultet ji utrzymują zdrowie. a= i 
| 10.000 tal. itd. które przypadły podług urzę- medyczny rozbierany, w tysiącznych wy- Prawdziwe Pigulki Cauvina konserwują się BANDAŻE A. R. na signum fabzyki. n ban r mać 
dowych list. ciągnienia. 25404, 4 padkach toświadczony, „z ziół alpejskich + || bez uszkodenia czas bardzo długi. Wznalazca Elektro - medyczne. i A JK CN Pi kok 45, sej Sgo Augustin; we Lwowie 1 w Krakowie 
ryo: Ń 7 M e «ih f a . W z A 
Laz Sams. Cohn im Hamburg przy razon 2382 2—, od niedówna przygotowuje naumyślnie zastoso- Wynalezione przez Pa. Marie, Doktora za- w aptekach pp chi Lruuczy Lego. 2405 3-24 
| | z Irist j Grastrophan FC Bali 7 Pp OGPolski”: mieszkałego przy ulicy de Parbre Sec, 44 który 
Haupt-Comptoir, Bank-u. Wechselgeschaft. Znajdują się we Lwowie w aptece otrzymał brewat wynalazku na lab 15: lecz% Kurcze epileptyczne (padaczkę) kęs? 
c 


Józ. First, aptekarza w Pradze. 


. aT T redykalnie wszelki tury i kily, z 
pana Mikolasch; w Krakowie w'edykàlnie wsz a> znajdoją się w Krako- 


We Lwowie w apt. Zygmunta Ruckora, - leczy listownie lekarz specjalny dla chorób epileptycznych Dr. 0. Ki ko” gl 
i r apiece pana J. Trauezyńskiego: ea Prawie ze Trauczyńskiego; we Lwowie jb 7 w Berlinie; teraz Neunbur ef Ry; sse 8, llisch aese 
Koncesjonowana i gwarantowana loterja pre- w Brodach.w aptece pana IKullak. w apvece p. Mikolascha. 2401 3—?! Już setki zupełnie wyleczonych. 2487 9—40 OEM 
miowa, w której wkładka nieprzepada, jest we > = oo j 
wszystkich państwach do sprzedaży zezwoloną. y Kute; przez c. k. rząd probierczy w Wiedniu badane 1 ostęplowane 


Holenderska 
4 1 . 
pożyczka premiowa 
1 milion Sih. 
koncesjonowana i przez rząd. holen- 
derski w drodze losowania spłacalna. 


Ciąguienie 31. lipca 1871. 


A wasi dziesietne 


J WILHELM czworokątne, niezrównana w Swej pewności, dokładności 1 trwałości z zaręczeniem. 
M s : - Wytrzymałość: 1 2 3 6% 10 15 20:25 ctar. 
Ja Cena; 16 21 2% 35 4b 55 7080 złr. ; 
aschinenwerkstätte für Eisenbahnbedarf, Prag 731. Ua: wima, 507 60 en ea 
a ddd a. a al po sea z Cena: 90-160 110 złr. < ; RA 
| Nozkł du zwożema zlemi po szynach z przedniemi i bocznemi klapami Potrzebne do tego funty po najtańszych ce - A z 
objętości 22, 40, 45, 60: kub. % Kote R Non bydło PAŃ | 
Ni p | 


fa] 


lala lalala fala ta ała la „ata ta toja 


Główna 80.000 guld. 2. Wózki kolejowe do zwykłych szyn, o próżnych kołach lanych na 40[)  gK|wotów, krów, świń, owiec, cieląt, mniejszych 
nagroda «5.000 w srebrzy, 3 WOP! > i 4% obladowanych wozów itd. i wią 
dalej 5 wygranych guld. w srebrze A b dc gone mogące być użyte równocześnie do rozwożenia ziemi. Fa ość: 15 20 ea 30 40 50ctnr. j 
po 40000, 2 po 30000, 1 na 5. Wózki do zwożenia szutru. 2550 8-3 F Cona: > 150 170 2w 280 250 5U0złr, k E 
25000. 1 na 20000. 7 po 6. Wózkł do zwożenin węeli ki z żeląznemi poręczami i funtami. Bez poręczy 
T PPP" RY: 7| Lokomotywy, Lokomobile,. sikawki, kurki i aw rd Eida EE o 00 A 
10000, 7 po 5000, 4 po 3000, , p OKK Gy UrACDĄROWe itd. W aś z drewnianemi poręczami o 35 złr, taniej. 
4 po 2500, 140 po 1000 , 20 Wozy Eea 7 RL. przysytają wię na żądanie. Z| Kute, przez e k. rząd probierczy w Wie- 
po 500, 242 po 200, 170 po | probę mogą być niezwłocznie odstawione, GR slrawózonę b sog ai wagi Portone = : a B h 1 

; ; ; j WY ; poręczeniem), do odważania wyładowanych 53 Say, "es > RY" 3 3 ; p RZE" 

100, 160 po 50. 600 po 40, |! JAA Na Aa a aay iy A y a y NKK KK A AA a KRN a Ta a ayay ay ay giy ayay Rg wozów 0iążarowych i towarowych. jednego lub in iaa | rwie i c= 8 


kilka bydląt na raz. 


M. Wytrzymałość: 50 60-70 50 1000 120 ctnr. 

Cena : 300-400 450 560-550 69 ztr: 

łą s 0 a Wytrzymałość : 159 400 300 500 cnr. 14 

! Cena: 650 750 900 1200 złr. 
ante rd MAĆ agan zę: słonych źródeł mineralnych i jest piecwszym| Wypróhowane wagi bnśtające (za poręcze- 
prazen . rlsbadzkim źródłom należy pierwszeństwo przed wszystkiemi in-|niem), odpowiednie do każdego użytku, celu i 


e i wodami minor: : EK" . 
nemi, naturalnemi Wodamt mineralnami, asto da nadzwyczajnoj w najrozmaitszych wypad |handlu, na najwyższej skali techniczno- mecha- 


300 po 20, 20 po 15, 40 po 10, 
17 po S$, 400 po 8, 17.500 po 4, 
19.900 po 3°50, 13.000 po 3:25, 
47.555 po 88, 9.000 po 2°75, 3.000 
wygr. po 2°50 guld. srebr. 
Każdy los musi najmniej 
wygrać 2 gul. 25 e. w srebrze. 


trzeba donieszać do wody karlsbadzkiej kawowę łyżeczkę soli sprudlowej. do każdego nżytku handlu i celu, przet 
Gadka 8, db | lee - ki pęt pie wsie prędzej i Km dzialają jak|być zrobione Sdlio dyspozycji. Wagi hdstegce 
swiine, uży: zb i adzkich w zininyia Stanie polecić należy szczególnie |markują, jak jmaniejsz: x 
czy wateke. o rira k którą używają ludzie krwiści lub tacy, którzy cierpią na upor- a Oobi Koch ep, anin i AMAT 
cję. i 
e AT A na składzie wszelkie możebne wagi i funt 

Ba. aż przæsýtke a wineralnyeh , Soli szprudlowej , Mydła szpruđlo=-!w najlepszej jakości i po najtańszych ała. 

pierń w szpradlowych uszutecznią tylko. Ilustrowane cenniki rozsyłamy bezpłatnie. 


ku 1929, a które przy ro- 
cznem ciągnieniu udzial bio- 
ra, po 3 zl. 5© 6: a, w. 

W uwzględnieniu hbjiskiego ciągnie- 
nia i ze wzgłędu na mały zapas lo- 
sów, upraszamy o rychłe zlecenia, aby 


. m kach seriado ej skute. PAŃ 2 
Po ciąguieniu otrzyma | ** SR WA i A. og ky ley nicznego wykończenia niewyrownane w doklad- 
każdy uczęstnik urzędową y olecić na | Jad ta szczególnie w słabościach żołądka , kiszek, wątroby, śledziony, |ności, trwałości, staranności i praktycznego = SPA figg” 
listę ciągnienia i wygrane W: , organów moczowych , protasty, słabości cukrowej, w katarach macicy tudzież |użytku. R "PER 
pieniądze franco W „ai Ayl dę karlsbadz Wytrzymałość: 80 70 60 50 40 30 20 funt. ŻY Hz bł 
sa E? 3 , pzsjianą WOdĘ Ei adzką używa się w ten sam sposób w domu, jak u źródła Cera -8u 271), 25 22 20 18 15 złr. ig | z ZIEM 
Rozsyłamy 2a frankowanem nade- ||szmego= Zwykła doza jest co dzień z rana po jednej fiaszce wody mineralnej , którą pija Wytrzymałość: f0 & 2 1 funt. l» M2 
słaniem gotówki, cale oryginalne losy ||się co 20 mimat zimną lub ogrzaną mianowicie przechadzając się na powietrzu lub też" 6 —— z 
(nie promesy) ważne aż do ro- ||” domu a gdy potrzeba wymaga także i w łóżku. Chcąc Mak  alntejde (stój ike > w 12 pei pam s 
"sj osiagnac , po-| Ważkiod tychże zdjąć się dające odpowiedniesą Ę 


takowe załatwić, 2508 4—6 - n Mniejsz e obstalunki ełniam hmi 
Die General-Agent i i dyr Henryk Mattoni 3 ZA nade słaniem potówki lub Hobiahiów pócdk, ==, e 3 . 
I gentur Nat q TS i > rektor rozsyłki źródłowej. większe zaś wedle umowy. 2449 3—?P. Waga dla bydła z żelaznemi poręczami, 
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